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(Dalszy ciąg.)
Zuzia domyślała się jednak, źe gdyby się przy­

dała do tego zamiaru, wystawiłaby się na śmiesz­
ność. Nie chcąc być ośmieszoną, postanowiła uczyć 
*ię potajemnie.

Utrudniało to zadanie niezmiernie, ale nie odstra­
szało enegicznej dziewczyny.

Od czasu do czasu, usługując Bronisi, zapytywała 
jej niby bezmyślnie jak się ten lub ów przedmiot po 
francusku nazywa i tym sposobem nabierała pojęcia 
o wymawianiu; z jakiegoś elementarza francuskie­
go, na którym niegdyś Bronisia się kształciła, a któ­
ry przypadkiem dochował się pomiędzy jej książka­
mi, nauczyła się czytać. Potem, przy pomocy me­
tod Ahna i Ollendorfa, i przy wytrwałości dziewczy­
ny, wszystko szło już jak z płatka. Zuzia była 
zdolną rozmówić się po francusku od biedy, ale nie 
Wydawała się z tem jeszcze. Zachowywała to sobie 
ha jakąś uroczystą okazję i ta okazja nadchodziła 
Wreszcie...

Oh! gdybyście wiedziały, piękne czytelniczki, jak 
tej dziewczynie, prostej służącej, napozór dodelika- 
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Jest pewien jegomość, przyzwoicie zawsze odziany, 
w okularach, niekiedy z teczką pod pachą.

Ma on minę porządnego ojca rodziny i gdyby nie 
nos cokolwiek czerwony, możnaby przypuścić, że ni­
gdy w życiu nie splamił ust swych dotknięciem ku­
fla, kieliszka lub tym podobnego spirytualnego na­
czynia.

Jest to także jeden z owych „ptaszków” warszaw­
skich, co nie nie sieje, a dobrze mu się dzieje!

Obrał on sobie bardzo piękne zatrudnienie i pra­
ktykuje je oddawna, a zawsze z powodzeniem.

Co rano, już o godzinie 7-ej widzieć go można 
„przy pracy”. Z warszawiakami czystej krwi nie 
wdaje on się wcale, gdyż to są w ogóle sceptycy, 
podejrzliwi, częstokroć na gorącem sparzeni, wiec 
też nie dziwo, że dmuchają na zimne. Nasz jego­
mość jest specjalistą od eksploatowania ludności 
przyjezdnej, która bardziej jest łatwowierna i czuła 
na ludzką niedolę...

Od rana, jak się powiedziało, jegomość rozpoczy­
na swoją zwykłą wędrówkę po drugorzędnych hote­
lach i zajazdach. Dowiedziawszy się o świeżo przy­
byłych gościach udaje się do numeru i puka... Naj­
bardziej przypadają mu do gustu księża, dzierżawcy 
albo też oficjaliści dworscy przybyli po sprawunki 
do Warszawy.

Jegomość wchodzi i kłania się uprzejmie.
— Najmocniej pana dobrodzieja przepraszam ii 

potrudzę tak rano—ale ja nieczasowy jestem bo już 
punkt o dziesiątej muszę iść do pracy...

— Czemże mogę służyć?
— Mnie osobiście niczem, panie dobrodzieju. Bo­

gu dzięki mam kawałek cbleba... ale uważa pan ła-

Ogłoszenia:
Reklamy: za jeden wiorsi 

pierwszy raz 25 kop., każdy na­
stępny raz 20 kop.

Nekrologja: za jeden wiem 
15 kop.

Zwyczajne ogłoszenia: za ie« 
den wiersz petitowy pierwszy raz 
10 kop., każdy następny raz 8 k.

Mała ogłoszenia: zn jeden w?/- 
raz pierwszy raz. 2 kop., każdy

;r; za 
w :osze- 

przyjmuje

*Wschód słońca o godzinie 5 minut 20.
Zachód - ,6__ - 36.

następny raz iy3 kop. * '
Przewodnik adresów

1 wiersz rocznie rs. 30. Og! 
nia do „Przewodnika” p..?,....
wyłącznie Biuro Ogłoszeń Raj eh- 
mana i Frendlera, ulica Senator­
ska nr 18.

Dluirość Unia godzin 1+ minut 16.
Ubyło____„_____ „___ 4 „ 39.

mi stanowiły równie tylko ostatnie potrącenie do 
wybuchu, że zaś bunt chłopski jest wynikiem syste­
mu rządowego, jaki oddawna panował w Chorwa­
cji. Sprawozdania owe kreślą w jaskrawych bar­
wach nadużycia, jakich dopuszczały się tamże sy­
stematycznie niższe organy władz węgierskich, zwła­
szcza podatkowych. W duszy ludu kipiało 'długo, 
potrzeba było lekkiego impulsu z zewnątrz, a ruch 
musiał wybuchnąć. Jeżeli tak, to rola jenerała Ram- 
berga znacznie by się ułatwiła, gdyby, ścigając prze- 
wódzców ruchu, zarazem przedsięwziął energiczną 
puryfikację w chorwacko węgierskich kolach urzę­
dniczych i usunął żywioły, wysysające ludność dla 
własnego interesu.

Książęta orleańscy przepędzili w Gmunden 
dzień uroczystego pogrzebu lir. Chamborda w Gorycji. 
Wdowa po zmarłym, jako ścisła legitymistka. żąda­
ła, aby uroczystościom pogrzebowym przewodniczyli 
przedstawiciele linji hiszpańskiej iparmeńskiej Bour- 
bonów, jako bliżej spokrewnieni ze zmarłym „kró­
lem”. Hrabia Paryża, uznana „głowa domu iran- 
enzkiego”, miałby przeto ustąpić na plan drugi przed 
Don-Karlosem, księciem Parmy, królem neapołitań- 
skim i innymi książątkami włoskimi. Na to nie 
mógł przystać hr. Paryża imieniem własnem i, co 
więcej, imieniem Francji. Rojaliści francuzcy umieli 
ocenić ten jego patrjotyzm i w nagrodę za doznaną 
krzywdę, pośpieszyli, zanim jeszcze zwłoki zmarłe­
go spoczęły w grobie Castagnavizzy, przesłać mu 
hołd wiernopoddańczy. Tak więc niewczesne skiu- 
piily legitymistyczne „królowćj wdowy” przyśpie­
szyły chwilę okrzyknięcia hrabiego Paryża królem 
Francji przez wszystkie frakcje bourbońskiego stron­
nictwa.

Journal official z dnia 1-go b. m, opublikował pra­
wo o reformie s ą d o w ej we Francji. Wy­
brano ku temu dzień rozpoczęcia ferji w sądach 
francuskich. Istotnie czas ferji najdogodniejszym 
będzie, dla ministra sprawiedliwości, pana Martin 
Feuille, do przedsięwzięcia razzii w personelu sądo­
wym. Wszakże chodzi o usunięcie blisko sześćdzie­
siąt sędziów z ich posad.

Król Alfons hiszpański wyruszyć miał dzi­
siaj z Santander w podróż do Niemiec i Austrji. Ju­
tro już spodziewanym jest w Paryżu, a dnia 9 go 
b. m. stanie w Wiedniu. Przed wyruszeniem w tę 

" PARYŹANIN.
Kartka z kroniki parafjalnej

przez

Wolodeg-o Skibę.

ale obie miewały ciężkie przejścia, więc niezłą dla 
szeregowców stały się szkolą. Z dwóch tych armij 
sługa pana Cezarego wyszedł sliiżbistą, człowiekiem, 
który otrzymawszy rozkaz od zwierzchnika §nie za­
stanawia się nad tem czy go wypełnić można, tylko 
myśli w jaki sposób wydane polecenie da się wyko­
nać najłatwiej i najwlaściwiej.

To też gdy otrzymał polecenie przywieźć francu­
za z Borków, ani mu na myśl nie przyszło spytać 
się poczem go pozna i od reszty śmiertelnych odró­
żni. Kwestję tę postawił sobie dopiero w drodze i 
nie zakłopotał się nią bardzo. Wiedział, źe sprytem 
żołnierskim zawsze sobie jakoś da radę.

Gdy przybył na stację, pociągu lwowskiego jesz­
cze nie było, ale już wywieszono sygnały oznajmi 
jące, że nadejdzie niezadługo. . żA no- pomyślał - nie spóźniło się, to już 
dobrze Francuz }akiś powóz z są-

Po chwili pized żydowska i parę wózków. 
siedztOhAfP—er“znmwiał /sobą były żołnierz me- 
■ '7-nński — widać,źe dos-yć luda Przyiedzie tym 
ksy aa - rprzeba się mieć na baczności, żeby nam 
ffŁ się nie wymknął.

Zsiadł z wózka i udał się na dworzec.
Na kolejach austriackich, tak zresztą jak wsze> 

dzie, nie wolno wychodzić na peron osobom które 
nie mają biletu, zakaz ten jednak obejść’łatwo 
w sposób dozwolony ? dla przedsiębiorstwa ko eio 
wego korzystny, kupując bilet do najbliższej sS

Były żołnierz meksykański użył te£0 J 
chwili znajdował się już na peronie- * dLa 1 00

Wiadomości polityczne.
B arszawa dnia 5-go września.

Dziś wieczorem jenerał kawalerji, baron Ramberg, 
Opuścić miał w leden z powrotem do Zagrzebia, aby 
objąć tamże przeznaczone mu funkcje komisa­
rza królew s k i ego. W jutrzejszym urzędo­
wym Budapest^ Kbzlbny ma się pojawić reskrypt ce­
sarza Franciszka Józefa, powierzający mu drażliwe 
posłannictwo uśmierzenia rozruchów włościańskich 
w Chorwacji. Przez czas swojego urzędowania bę­
dzie on samowładnym kierownikiem całej admini­
stracji chorwacko-slawonskiej, przez czas ten zawie­
szone będą wszystkie swobody konstytucyjne. O ze­
braniu się w tym miesiącu, jak było wprzód po- 
stanowionem, sejmu chorwackiego, nie ma już prze­
to mowy.

■^■by jednak złagodzić czemkolwiek przygniatają-
^rażenie środków represyjnych, jakie mają być 

“zyte we wzburzonej prowincji, węgierski minister 
skarbu, hr. Szapary, ma ustąpić. Źjego to rozka­
zu naczelnik dyrekcji skarbow.ej w Zagrzebiu, p. 
David, kazał zawiesie owe godła z napisami węgicr- 
Skiemi obok chorwackich; przeciw niemu więc w 
pierwszym rzędzie zwraca się nienawiść mieszkań­
ców Zagrzebia i okolic, nad któremi zacięży teraz 
prawo marsowe. Być może, iż usunięcie się hr. 
Szaparego będzie częściowem zadośćuczynieniem 
dla ludności chorwackiej, podobnie jak było niem 
wyniesienie się śpieszne z Zagrzebia p. Davida z ro­
dziną. Jak sympatyczne wspomnienia pan radca 
8karbowy pozostawia po sobie w chorwackiej stoli- 
^y, świa‘dCZy sposób, w jaki pożegnano go wraz z ro- 

Ha dworcu kolei żelaznej.
pędowe sprawozdania wyższych organow wła- 

którym polecono zbadać przyczyny ruchu, twier- 
.Ził jednomyślnie, iż nie wchodziły tu w grę aspira- 

^je socjalistyczne, że godła z węgierskiemi napisa­

CpłoBzenla i prenumeratę przyjmuje kantor Kurjera Warszawskiego codziennie od godz. 8-ej rano do 8-ej 
wieczorem, w niedziele i święta od godz. 10-ej rano do 1-ej w południe.

KALEHSABZ.
Teatr lotai (w ogrodzie Saskim) : 

Bkioi’i.maSp 7‘V r* Teatr nowy (przy ulicy Królew- 
czore )’ oe2Wai^a“ (wznowione). (Godz. 7 i pół wie-

tuiejszych uczuć niezdolnej, gwałtownie bilo serce, z 
jakiem wzruszeniem przygotowywała się do pierwsze­
go występu w tej od tak dawna przygotowywanej 
roli, z jaką uwagą i z jakiem namaszczeniem kon- 
jugowała w pamięci słowa posiłkowe avoir i Stre, 
a potem przechodziła cztery konjugacje słów forem­
nych, poczynając od uprzywilejowanego aimer! Ła­
dna Zuzia dobrą była dziewczyną, kochała swoje 
panie, służyła im chętnie, lecz nigdy do żadnej 
funkcji swego zawodu nie przystępowała z takiem 
przejęciem się, z tak glębokiem przeświadczeniem 
o ważności swej misji, jak do tej która ją oczeki­
wała teraz — do wprowadzenia w dom paryżanina, 
przybywającego prosto z Paryża!...

Zuzia przygotowała sobie pewną starannie opra­
cowaną introdukcję do pierwszej rozmowy, jaką 
miała prowadzić z paryźaninem i recytowała ją w 
myśli raz po raz, ażeby w stanowczej chwili nie do­
stać tremy i nie zapomnieć języka, jak się to zdarza 
na różnych scenach teatru i życia wrażliwszym de­
biutantom i debiutantkom.

Tymczasem Kajetan jechał wózkiem do Borków 
Wielkich, drogą nie należącą do najlepszych, 
a przynajmniej o wiele gorszą od tej, którą pani 
Horyńska z panią Wandalską powracały z daru o

W drodze rozmyślał jak się wywiąza°
która mu poruczył pan Cezary-^,.^ wojs]ł0Wo w

Kajetan, jak je były Boże się zmi-
dwóch armiach- . v"joreKlIlarna, a druga niezupełt 
luj: jedna zuj?ę n1G obudwu służba trwała krótko, nie uregulowana, 

I „polityczną” drogę król dla ukołysania francuzów 
J podniósł toast w Montforte na cześć unji francusko- 

hiszpańskiej. Że król wzniósł taki toast, utwierdza 
nas tem silniej w przekonaniu, źe wpływy niemie­
ckie na dworze madryckim zwyciężyły i że król je- 
dzie po to, aby zaprzągł się za przykładem królów 
włoskiego, rumuńskiego i serbskiego do rydwanu 
przymierza austrjacko-niemieckiego.

Br. Z.
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skawy przybywam w interesie nieszczęstrwycn. 
„On” proszę pana spad! z etatu, żona zagrożona u- 
trata wzroku, czworo dzieci z których najstarszy 
kaleka, a troje chorych obłożnie. Nędza! okropna 
nędza panie szanowny. Więc tez zebrało się nas 
kilku ludzi z sercem i zanim się coś trwalszego ob­
myśli—postanowiliśmy na razie uciec się do skła­
dek, żeby ich chociaż od głodowej śmierci ocalić. 
Oto jest lista, na której pan dobrodziej widzi pod­
pisy kilku bardzo godnych i szanownych osób...

Ż temi słowy „jegomość o dobrem sercu” wydo­
bywa z teczki arkusz papieru, na którym rzeczywi­
ście figuruje kilkanaście nazwisk.

Przyjezdny wzruszony obrazem nędzy nieszczę­
śliwego ex urzędnika i licznej jego rodziny, składa 
jakiś datek, nieraz prawdziwy „grosz wdowi” na 
ręce jegomościa, a listę delikatnie odsuwa.

— Panic dobrodzieju! Tak być nie może, zapi­
sać trzeba koniecznie. Już u mnie porządek w ra­
chunku przedewszystkiem, ja muszę się wylegity­
mować przed tamtymi.

I koniecznie nastaje żeby ofiarodawca zapisał się 
na liście—potem zamyka napowrót teczkę—prze­
ciera okulary i składając tysiączne dziękczynienia 
w imieniu „nieszczęśliwych” puszcza się na wę­
drówkę dalej.

Nie potrzeba dowodzić, iż ani spadły z etatu 
przez pół sparaliżowany urzędnik, ani jego utratą 
wzroku zagrożona małżonka, ani zgłodniałe dzieci 
w rzeczywistości nie istnieją—i że cała ta historyj­
ka ma jedynie na celu podstępny wyzysk ludzi ła­
twowiernych—a dobrego serca...

Znamy kogoś, co bywając w Warszawie dość czę­
sto i zatrzymując się w owych tańszych zajazdach, 
już od lat sześciu obserwuje Jegomości o dobrem 
sercu”. Znajomy nasz twierdzi, iż nie potrzebuje 
zegarka, bo skoro tylko mignie przed oknem czer­
wony nos „zbieracza składek”— to znak niezawo­
dny, że godzina 7 ma uderzać... Jegcmośe jest wy­
trwały, a przecież powtarzać kilkanaście razy na 
d'.ień jedną i tę samą historję, niby bajkę o czapli i 
desce—to cierpliwość nielada!

A któż zliczy ilu takich „cierpliwych” trudni się 
eksploatowaniem łatwowiernych?

Obserwator.

3P SL t t 1.
Niektóre pisma podały skwapliwie przez melomanów 

pochwyconą wiadomość, jakoby Patti miała zamiar tej 
zimy śpiewać w Europie.

Były nawet dzienniki które doniosły, iż diva obdarzy 
kilkoma występami Odessę, niema wątpliwości, iż nieza­
długo doczekalibyśmy sio wiadomości, że Patti nawiedzi 
także Warszawę.

Niestety! musimy z góry rozproszyć te marzenia. Ani 
Odessa, choć jest bogatą i muzykalną, ani Warszawa, 
choć do obojga ma także sporo prętensyj, ani żadne mia­
sto europejskie prócz chyba Paryża i Londynu, nie mają 
dość pieniędzy, na opłacenie tak drogiego słowika jak 
Patti. Diva ebo<; pięknie śpiewa, umie też nieźle li­
czyć i dlatego nad europejską sławę przekłada... amery­
kańskie dolary!

Nie obojętną jei też zresztą jest i sława, ale sława na

Pociąg dnia tego wyjątkowo długi i licznie zapeł­
niony, wjeżdżał już w obręb zabudowań stacyjnych.

Zaledwie stanął, nim jeszcze konduktorzy zdążyli 
zeskoczyć ze swych stanowisk i pójść otwierać 
drzwi wysiadającym, Kajetan wyprostował się po 
żołniersku, podniósł rękę do prawej skroni, jakby 
salutując i potężnym głosem zaczął wołać:

— Monsieur le Pranęaisl oil etes-vous?.. on vous 
attend... oil etes-vous, monsieur le Dranęais, ohel..

Tubalny głos byłego obrońcy meksykańskiego 
cesarstwa zwrócił uwagę wszystkich, z każdego o- 
kna wagonów pasażerskich wychyliło się po parę 
głów, krzyżowy ogień spojrzeń i śmiechów padał 
na niego, ale Kajetan nieraz w niebezpieczniejszych 
ogniach bywał i nie zraziło go to wcale.

__ Ohe, monsieur le Dranęaisl... ou etes-vous?...— 
powtórzył jeszcze kilka razy.

Odpowiedzi nic było żadnej.
Kajetana nie zdetonowało to wcale, nie myślał 

jeszcze dawać za wygraną. ,
Jak tylko otworzyły się pierwsze drzwiczki i po­

dróżni wysiadać zaczęli, były żołnierz meksykański 
cofnął się szybko i stanął przy wyjściu gdzie odda­
wano bilety.

Rzeczywiście zgodnie z przewidywaniem Kajeta­
na, przyjechało tego dnia do Borków Wielkich wię­
cej niż zwykle, bo aż kilkunastu pasażerów.

Każdy z nich musiał przejść kolo meksykańskie­
go żołnierza i oddać bilet stojącemu przy drzwiach 
stacyjnemu słudze, a Kajetan każdego po kolei pytał:

- Cesi cous monsieur le franęaiis?.... n’est-ce pas? 
ssyscy po kolei odpowiadali po polsku, nie ro-

- 2 —
sposob yankesów, do wyrobienia której impresarjo śpie­
waczki zobowiązany jest warunkami kontraktu.

Patti pobiera obecnie w Ameryce za każde wystąpię 
nie po 22 tysiące franków.

Konkurencja amerykańska podnosi jednak jeszcze i tę 
tak ogromną sumę...

Znani angielscy impresariowie Mappleson i Jaye. zna­
leźli teraz w New-Yorku niebezpiecznego, a bardzo ry­
zykownego rywala w osobie p. Abbie, któremu przyrzo- 
kło materjalną pomoc kilku amerykańskich miljonerów. 
Otóż ów pan Abbie zaproponował divie kontrakt na pięć­
dziesiąt wystąpień, po 25,000 franków za każde, i zobo­
wiązywał się całą sumę czyli 1,250,000 franków złożyć 
z góry w którymkolwiek banku Europy lub Stanów Zje­
dnoczonych. Niezależnie od tego, przedsiębiorczy yan- 
kes brał na siebie wszelkie koszta utrzymania i podróży 
Patti i nierozlączonego z nią Nieoliniego...

A koszta to nielada!
Diva i jej towarzysz nie podróżują inaezej. jak we 

własnym, umyślnie dla nieb zbudowanym wagonie. Na 
każdej stacji zkąd artystka udaje się do hotelu, czekać 
na nią musi powóz, zaprzężony w sześć koni (cokolwiek 
zawiele, jak na tak lekką istotę). Ale i tej, nieostatniej 
wreszcie fantazji kapryśnej śpiewaczki poddawać się 
musi biedny impressario... Osobny paragraf kontraktu 
zastrzega wyraźnie, aby droga od stopni powozu do 
drzwi hotelu wyłożona była kobiercem i usłana kwiata­
mi! W sezonie zimowym fantazja podobna należy także 
do bardzo kosztownych...

Nicolini również pamięta o swoich przyjemnościach. 
Jest on wielkim amatorem myśliwstwa. Otóż impressario 
powinien sio troszczyć, aby słynny tenor wszędzie i zaw­
sze mógł zabawiać się łowami! A Nicolinj pod tym 
względem jest bardzo wymagającym i nie lada ozem się 
zadawalnia...

Takie to ciężkie obowiązki przyjąć na siebie i takie 
trudy ponosić pragnął p. Abbie, byleby wydrzeć korzys­
tną imprezę Mapplesonowi.

I nie powiodło mu się... Diva, czy nie dowierzając 
wypłacalności p. Abbie, czy też nie chcąc zrywać sto­
sunku z Mapplescnem, który jest oddawna jej impressar- 
jem i pod względem robienia reklamy niema sobie ró­
wnego, odrzuciła zrobione sobie propozycje. Abbie za­
tem zwrócił się do innych gwiazd artystycznego świata i 
zaangażował Nilson i Marcelinę Sembrieh, która po raz 
pierwszy stanie do rywalizacji z Adeliną, na kapryśnym 
amerykańskim gruncie...

Ze amerykańscy przedsiębiorcy płacą tak szalone pie­
niądze za śpiew Patti — rzecz to naturalna, wobec tego 
zapału jaki starzejąca się już cokolwiek artystka wszę­
dzie budzie umie.

W Londynie, w którym publiczność zna ją już O(1 
dwudziestu lat, podczas ostatniego jej pobytu w ostatnim 
sezonie, płacono za lożę do 1,000, aza kfzesła do 200fr.

Gdzież podziały się owe czasy, kiedy w Warszawie 
utyskiwano na słynną Catalan! o to, iż bilety na jej kon­
cert kosztowały po dukacie i kiedy z powodu tak wiel­
kiej drożyzny jakiś dowcipniś puścił w obieg cztero- 
wiersz:

Moja pani Catalani
Racz zaśpiewać trochę taniej, 
Bo za twoje tra-ra-ra, 
Dość ci będzie talara!

A dziś!? X.

zumiejąc lub przecząc, jeden tylko, prawie ostatni, 
odrzekł w języku, którym byl zagadnięty:

— Mais non!
Dla Kajetana to zaprzeczenie było dostatecznem 

potwierdzeniem.
— ć’est vous! on vous a reconnu!—zawołał.
Pasażer, człowiek młody i elegancki, spojrzał na 

niego zdziwionemi oczyma, widocznie nie pojmując 
zkąd go poznano, że jest francuzem.

— Oui! oui! on vous a reconnu,—powtarzał Kaje­
tan, przytrzymując nieznajomego, który patrzył nań 
ciągle jak gdyby nie rozumiał zaczepki i dopiero, 
gdy sługa p. Cezarego zagroził mu, że go nie puści, 
gdyż musi go zawieźć do Naraiówki, uśmiechnął się 
dziwnie i dał się zabrać w jasyr bohaterowi meksy­
kańskiego cesarstwa.

Nie zapominający o niczem Kajetan, zapytał go 
czy ma bagaże, odebrał je, ulokował na wózku, u- 
mieścił na nim następnie jak mógł najdogodniej 
wziętego do niewoli francuza, poczem sam wsiadł 
na kozie! i zwracając się do podróżnego raz jeszcze, 
dał mu w języku francuzkim następującą admonioję:

— Panie francuz! tylko się pan nie bój.., nic się 
złego patiu nie zrobi... ale ani pan myśl uciekać, bo 
strzelanoby za panem...

Podróżny wzruszył ramionami i nic nie odpowie­
dział na tę pogróżkę zaatiantyckiego wojaka, który 
groził strzelaniem, nie mając pod ręką żadnej innej 
broni prócz bicza.

Wózek ruszył z miejsca i z szybkością na jaką 
pozwalał nie arcydoskonały stan drogi, potoczył się 
ku Narajówce. {Dalszy ciąg nastąpi).

WIADOMOŚCI BIEŹĄCŁ

— Ministerjum oświecenia wydało, jak donosi 
Nowoje wremja, cyrkularz do kuratorów okręgów 
naukowych w sprawie nadetatowych zapomóg n® 
urządzenia szkolne. Cyrkularz ten między inneffl* 
orzeka, ażeby kuratorzy wyjednywali zapomogi jC' 
dynie w wypadkach istotnej potrzeby, tj. w wypad; 
kach, które nie mogły być przewidziane w chwil' 
układania etatu szkolnego, w przeciwnym bowie® 
razie, jeżeli władze zaopinjują, iż żądana zapomog® 
nie jest nagląca, ministerjum pozostawi starania k® 
ratorów bez skutku.

— Ministerjum skarbu podało już radzie państw® 
do zatwierdzenia preliminarz budżetu państwa na 
r. 1884-ty; preliminarz ten przewyższa zamierzenie 
budżetowe w r. b. o 4 miłjony rubli, co ma być re- 
zultatem zwiększonych wydatków na urządzenia i 
reformy w kraju zakaukaskim.

— W tych dniach rozpoczyna swoją działalność 
specjalna komisja, złożona z przedstawicieli mini- 
sterjów skarbu, dóbr państwa i komunikacji, któ­
rej zadaniem będzie roztrząsnąć projekt podniesie­
nia cła na żelazo lane do 15-u kop. od puda i pro­
jekt oclenia węgla kamiennego w wysokości 2—5 
kop. od puda. Ostatni projekt dotyczy węgla, przy­
wożonego z zagranicy przez wszystkie komory gra­
nicy lądowej, oraz przez porty morza Bałtyckiego i 
Czarnego. ______

— Sprawa odpowiedzialności właścicieli fabryk 
za śmierć i rany robotników w fabrykach, zakła­
dach przemysłowych i kopalniach ma być oddana 
do roztrząśnięcia pierwszemu z rzędu zjazdowi gór­
ników.

— Z powodu zwijania w celach oszczędności od­
dzielnych zarządów budowli rządowych i oddawa­
nia ich pod opiekę pojedyńczych instytucyj, wiele 
domów w większych miastach Cesarstwa i Króle­
stwa skonfiskowanych za przestępstwa przy pozba- 
winiu praw stanu i własności, oraz na satysfakcję 
należności skarbowych ma być wystawionych na 
sprzedaż publiczną. W miastach Królestwa Pol­
skiego do kategorji domów, które mają być sprze­
dane zaliczono nieruchomości poklasztorno, jeżeli 
takowe nie zostały na inny użytek oddane, oraz do­
my skonfiskowane za przestępstwa stanu, wreszcie 
gmachy po zwiniętych instytucjach rządowych, nie 
zajęte przez inne biura.

— Dyrekcja kolei żelaznej w Bydgoszczy stara 
się wespół z innemi interesowanemi kolejami, aby 
dla transportu zboża z Królestwa, nasypanego luźno 
w wagony, zarządzone zostały na wszystkich sta­
cjach granicznych te same ułatwienia, jakie istnieją 
w Wierzbolowie i Mławie.

— Linja fabryczne. W uzupełnieniu podane) 
przez nas przed kilkoma dniami wiadomości o roz­
szerzającej się w okolicach Pragi sieci szyn kolejo­
wych pomiędzy stacjami dróg żelaznych i zakłada­
mi przemysrowemi, podajemy wykaz takich linij fa­
brycznych, które do obecnej chwili są w użyciu, 
mianowicie: 1) Od głównego plantu kolei obwodo­
wej (przy rogatkach petersburskich) do dworca na 
Pelcowiżnie idą dwie pary szyn szeroko i wązko- 
torowycb. 2) Od tegoż punktu do plantu drogi pe­
tersburskiej ciągnie się również linja o dwóch pa­
rach szyn obu szerokości; linja ta służy zarazem do 
użytku fabryki stali na Ńowej-Pradze, przy pomocy 
odnogi oddzielającej się na wprost Targówka. 3) 
Obie te linje połączone są jedną parą szyn naprost 
cmentarza żydowskiego na t. zw. „łysych górach”, 
tak, iż wszystkie troje stanowią trójkąt. 4) Odno­
ga o jednej parze szyn od zabudowań kolejowych 
na Pelcowiżnie do nowobudującej się fabryki stali. 
5) Odnoga od Pelcowizny do stacji Kolei terespol- 
skiej o dwóch parach szyn obu szerokości; linja ta 
biegnie do samego Targówka wzdłuż głównego 
plantu kolei nadwiślańskiej, ztamtąd zaś opuszcza 
się po znacznie pochyłym nasypie w kierunku Szmu- 
lowizny. 6) Odnoga w kształcie luku łącząca sta­
cję drogi petersburskiej z terespolską. 7) Zapaso­
we dwie odnogi służące na skład wagonów pomię­
dzy Szmulowizną i stacją drogi petersburskiej, oraz 
wzdłuż Targówka. 8) Odnoga wiodąca do wnętrza 
fabryki stali od punktu zetknięcia sio dróg peters­
burskiej i obwodowej. 9) Odnoga wiodąca do wnę­
trza magazynów zbożowych od stacji kolei terespol- 
skiej, a wreszcie 10) Odnoga wiodąca od stacji tej­
że kolei do huty szklannej mieszczącej się po za 
plantem drogi nadwiślańskiej.

-7 Wybory. Do zarządu kasy zjednoczenia urzęd­
ników 1 oficjalistów dróg żelaznych warszawsko-wie- 
deńskiej i bydgoskiej, należy, jak wiadomo, dzie­
sięciu członków wybieralnych pod przewodnictwem 
dyrektora drogi. Obecnie z powodu upływu trzech­
letniego okresu urzędowania wybranych członków.
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— Takie tytuł.
Na pewnej karcie wizytowej czytaliśmy w tych 

dniach co następuje:
Karol X...

b. członek rady familijnej,
— Światło i cienie.
— Pani — rzecze gość w pewnej kawiarni do za­

rządzającej zakładem — kawa wasza ma swoją do­
brą i złą stronę.

— Jak to być może?
— A oto: dodajecie do niej mało figowej kawy i 

to jest dobrą jej stroną, a nie dajecie wcale natu­
ralnej kawy i to jest jej stroną ujemną.

— Złej tanecznicy...
— Jakto? nie zabiłeś nic?
— Ha, mój drogi, taki wiatr, iż kule znosi!...
— Z wielkim trudem.
— Wiesz, zaledwie mogłem zmusić mego krawca 

do przyjęcia pięciu rubli.
— Niepodobna!
— Dopominał się trzydziestu...

°zpisane zostały wybory, do Których uczestnicy ka- 
y otrzymali już odpowiednie szematy. Dwaj człon- 
 °wie zarządu mają być wybrani ze służby ogólnej, 
j Ze służby drogowej i transportowej po czterech. 
r e<inocześnie dokonany będzie wybór nowej wielkiej 
ady zjednoczenia, ustanowionej dla decydowania o 

-Mniejszych kwestjach, tyczących się kasy. Rada 
, składa się z 15-tu członków. Głosowanie może 

y® tajne, gdyż każdemu uczestnikowi służy prawo 
P°dania swego głosu w kopercie bez podpisu. Niż- 
2a służba, t. j. konduktorzy, smarownicy, woźni, 

^11 aCZe’ bóżnicy itp. nie mają udziału w gloso-

» Rewizja. W tych dniach we wszystkich lom- 
prywatnych dokonaną została rewizja, ce- 

tak/pkt'reji było sprawdzenie ksiąg kasowych a 
prowadźona°?a?ie się czy w należytym porządku 
niania i n J i8t cała manipulacja zastawiania, occ- 
tów 7 i-7] owywania zastawianych przedmio- 
Wvćh w 1iJdneiPie<iu kas prywatnych łombardo- 

l JCU J 01;azały się pewne nieporządki, 
, t ii cze?0 .ntrzynnijacy lombard pociągnięty 
został do odpowiedziainoJśęi;
s ~~ Przeciw szulerce. z powodu rozwielmożuia- 

się w szynkach szulerstwa podniesiony został 
E,u^kti°®r-nni^Zv?ia możllości zbierania się w tych 

kałach. Projcktowanem jest mianowicie zamyka­
ne szynków w dnie sobotnie i "w wigilję każdego 
,więta o godzinie 8-ej wieczorem zaś w niedziele i 
8więta, szynki byłyby zupełnie zamknięte już od 
godziny 10-ej rano. 

— Ruch na linji praskiej kolei konnej został zu­
pełnie uregulowany. Wagonów ogółem kursuje 15, 
2 których 5 od dworca terespolskiego do Pragi, po­
wstałych zaś 10 od dworca petersburskiego do wie­
deńskiego Komunikacja z Pragą odbywa się co 
Plęć minut. 
. y- Otrzymujemy następujące pismo: „TVe wszys- 
kich miastach europejskich istnieją ściśle przestrze- 

€ane przepisy policyjne, zaostrzone odpowiedniemi 
arami, a wzbraniające trzepania po ulicach j na 
Zledzińcach domów i zabudowań wewnątrz miasta 

p. oz?Dy°h, dywanów, kobierców itp. przedmiotów.
JZepisy te, pierwotnie wywołane pobudkami ogól- 

?e®° porządku i spokojności mieszkańców, obecnie 
Iern większą mają doniosłość, skoro najnowsze i 
łanowcze badania za pomocą mikroskopii dokona-

8, przekonały, iż w szczelinach posadzek i podłóg, 
ścianach mieszkań znajdują się zarodki najnie­

bezpieczniejszych dla zdrowia ludzkiego żyjątek. 
Nic więc naturalniejszego, iż przy wszelkiej czyn­
ności trzepania, gwałtownego wietrzenia przez po­
ruszanie tkanin, zarodki wszędy roznoszą się i wci­
skają. Dlatego też lekarze w razie pojawienia się 
Chorób zakaźnych, np. dyfterji, zalecają natychmia- 
pt?we usuwanie, a nawet niszczenie wszelkich tka- 

Wełnianych i bawełnianych, znajdujących się 
y.,i ezPośrednictn otoczeniu chorego, tak dla jego 
!q -,Sllego, jak i dla innych osób bezpieczeństwa. 
,] * e pamiętamy w Warszawie przed laty właścicie-

, domów i organa policji czujnie baczyły nad tern, 
aoy wewnątrz miasta nie trzepano dywanów. Teraz 
'właśnie, gdy ogólna ilość tego rodzaju przedmio- 

'J'v niezmiernie się powiększyła, dawniej bowiem 
*vWan na podłodze lub ścianie należał do artykułów 
~’aj wyższego zbytku i wystawności, gdy z drugiej 
•trony zdrowotność mieszkańców na ciągle i dotkliwe 
Urażaną jest przejścia i próby, na okoliczność trze­
śnia i wietrzenia dywanów nie zwraca się uwagi, 
■^’edalej jak w dniu onegdajszym piszący te wyra­
zy wszedł na dziedziniec domu, napozór bardzo 
Czy8to i starannie utrzymywanego, zamieszkałego 
Ijrzez znaczną ilość lokatorów i zastał cały obszerny 
Miedziniec zawieszony ogromnemi dywanami, nad 
trzepaniem których pracowało zacięcie kilkoro lu- 
Mi. Nie mówię już o huku jaki się wydobywał 
2 pod uderzeń trzcin i kijów. Przypominało to wy­
bornie rotowy ogień i ćwiczenia artylerji, ale trudno 
^yobrazić sobie tumany, a raczej obłoki kurzu za­
dające cały dziedziniec, sienie i schody. Trzebaby 
^ieć żelazne płuca, aby znieść bez szwanku potoki 
^ciskającego się w organizm pyłu. Na uczynioną w 
tej mierze uwagę, jeden z pracowników wybełkotał 
Po długim napadzie kaszlu iż są to dywany pana 
gospodarza, który tę czynność zalecił, ale dodał za- 
*azem, iż „to nic jeszcze, bo będzie lepiej jak się 
Wszyscy zjadą, każdy bowiem lokator ważniejszy 
d także moc dywanów i na dziedzińcu je trzepie.” 
Przytoczony tu fakt mówi sam za siebie. Nastę­
pstwa łatwe są do przewidzenia. W interesie więc 
2drowia publicznego, a przedewszystkiem swego 
Własnego i rodziny, odwołujemy się do kogo należy 
z gorącą prośbą o położenie tamy podobnego rodza­
ju trucicielskim eksperymentom. Niewątpimy iż w 
bogatym arsenale przepisów policyjnych znajdzie 
*ię odpowiednie rozporządzenie a gdyby go nie by­
ło, trzeba je koniecznie i to jakuajrychlej stworzyć, 

— Miało być wierszem...
Po lazurowej napowietrznej przestrzeni mknie o- 

błoczek biały...
Płynie lekko, swobodnie, nie spotykając żadnej 

przeszkody, niby młodzian wstępujący na drogę ży­
cia po ścieżce usłanej kobiercem złudnych na­
dziei...

— Gdzie tak śpieszysz obłoczku-— zapytuje sko­
wronek, wyśpiewujący wieczorną piosnkę na poże­
gnanie chylącego się w objęcia snu dzionka —czy 
podążasz dla otoczenia złocistą aureolą zachodzące­
go słońca?

— Ach nie — odpowie smętnie zapytany -ę śpie­
szę połączyć się z si ostrzycami, aby zapłakać nad 
umierającą od posuchy różą!...

1 mknie obłoczek party tchnieniem ,ay<’ 
wietrzyku, aby osłonić i orzeźwić jeszcze na 
konającą królowę kwiatów... _

— W książce służbowej. n mnie za mamkę 
„Marjanna Tr^bi->p^a Jzeżwa _ było pól biedy, 

przez trzy tygof"1”’ f bieda“.jak się npiła, była cala oicua
Autentyczne. 

wkładając dopilnowanie wykonania na samych 
właścicieli domów, ich rządców i zastępców i san­
kcjonując to odpowiedniemi karami stosowanemi 
do wykraczających. Ł. J."

— Kraszewski. Według wersji przez Kur. poz. 
podanej, Kraszewski po ukończeniu procesu przesie­
dli się do Włoch. Inne pismo zapewnia, iż jubilato­
wi sądy berlińskie zwróciły już wszystkie papiery.

—- Z teatru. Pan Trapszo, młody prowincjonal­
ny aktor, grał wczoraj na scenie teatru letniego rolę 
Adhemara w komedji Sardou „Rozwiedźmy się.” 
Dcbjutant zarekomendował się dość przyzwoicie 
przystojną powierzchownością, poprawną dykcją i 
pewną swobodą w ruchach, świadczącą o obznaj- 
mieniu się ze sceną. Rola komicznego kochanka 
graną była lekko, i -co w debjntantach z prowincji 
rzadko się spotyka, bez jaskrawej szarży. Glos tyl­
ko pana Trapszy nie jest ostatecznie wyrobiony— 
trzyma się w jednostajnej nieco tonacji przysłonię­
tej jakby lekką chrypką. Pochodzi to prawdopodo­
bnie z niedość umiejętnego władania organem, któ­
ry potrzebuje być doprowadzony do większej gię­
tkości i podatności. Panna Marczelówna z werwą 
grała Cyprjannę i z powodzeniem utrzymywała w 
djalogu nastrój lekki, naturalny. Chwilami tylko 
akcenta i podkreślanie intencyj autora zbyt było 
silne, a taki nacisk pozbawia ton kouwersacyjny tej 
płynności i swobody, która wdzięk jego i zarazem 
artystyczną wartość stanowi. — W „Złotym cielcu” 
Zolkowski zbierał bezustanne oklaski świetnemi 
momentami kreacji, która mimo że do najpóźniej­
szych należy, świadczy jeszcze tak wymownie o si­
le i zdolności wielkiego komika.

— Żart nieuczciwy. W dniu onegdajszym w 
chwili wyruszenia pociągu ze stacji jednej z kolei 
na prawym brzegu Wisły do nadkondukto’ra D. zbli­
ża jię jakiś jegomość i powiada: „Pańska żona jest 
umierającą. Jestem felczerem przybiegłem aby to 
panu oznajmić.” Nieszczęśliwy małżonek i tak już 
niespokojny, wiedział bowiem że żona jest cokol­
wiek cierpiącą, bez namysłu puścił się dorożką do 
domu odległego o kilkaset kroków od dworca. Tu­
taj przekonał się, iż był ofiarą nikczemnej mistyfi­
kacji, wrócił wiec szybko ale... zapóźno. Pociąg 
z powodu jego nieobecności opóźniony o kilka mi­
nut, wyprawiono bez niego. Za samowolne oddale­
nie się D. został natychmiast* zawieszony w obo­
wiązkach służby, lecz jest nadzieja iż dymisji nie 
otrzyma.

-- Policja warszawska poszukuje obecnie dwóch 
wrocławskich kantorowiczów, Gustawa Machnera, 
w wieku Jat 20 i Emila Peszke, liczącego lat 17. 
I anowie ci, zeskamotowawszy w tych dniach w je­
dnym z kantorów bankierskich w Wrocławiu 3,000 
marek gotówką, oraz 150,000 marek wekslami ro­
sy,jskiemi i austrjackiemi, udali sie pono w stronę... 
syreniego grodu.

— Zamach samobójczy. Zamieszkały na Solcu C. 8., 
przybywszy do zony swojej mieszkającej w Alejach Jerozo­
limskich, z ktoią od lat kilku pozostawał w separacji, do­
magał się, aby ex-mationka napowrótjprżyjęla go do siebie. 
Ponieważ ta nie chciala się zgodzić na pronozvejo, S. w o- 
becnośei jej począł scyzorykiem podrzynać sobie gardło.—Na 
krzyk kobiet zbiegli się inni lokatorowi© i samobójstwu prze­
szkodzono, jednakże b. znajduje się w niebezpiecznym stanie, 
naruszył bowiem ważną arterję.

— Wypadki. Na placu Krasińskich zachorował nagle p. 
L., a odwieziony do mieszkania, nie odzyskawszy przytomno­
ści, w parę godzin później życie zakończył.—Na placu Grzy­
bowskim Aron G., wskutek najechania wozem upadl i zła­
mał nogę.—Na Senatorskiej ekwipaż prywatny zranił nie­
bezpiecznie dyszlem w głowę Wiktora K.—Na ulicy Przejazd 
Ignacy W. popchnięty przez jakiegoś przechodnia, upadl i 
uległ 'złamaniu nogi.

— Spółki rolnicze. Przed rokiem podniesiono w 
kraju naszym projekt organizacji rolniczych spó­
łek handlowych. Dziś nastała chwila obrachunku 
całorocznych usiłowań. To bowiem, co dotąd zro­
biliśmy, może być uznane za istniejące na trwałych 
podstawach, reszta zaś, pozostająca wciąż w sferze 
projektów, zapewne tak prędko z niej nie wyjdzie. 
Właściwym bowiem początkiem działalności spółek 
może być tylko koniec żniw, który właśnie w tej 
chwili staje przed nami... Otóż z zebranych przez 
nas inforniacyj dowiadujemy się, iż dotąd funkcjo­
nują z powodzeniem trzy spółki: pułtuska, hrubie­
szowska i zamojska. Projekty zaś spółek: miecho­
wskiej, sandomierskiej, kaliskiej i płockiej w r b. 
prawdopodobnie do skutku nia przyjdą, chociaż by­
najmniej zaniechane nie zostały. Oby ujrzały świa­
tło dzienne choćby w roku przyszłym! Z nad Wie­
prza za to odbieramy bardziej pocieszające wieści, 
tek iż sądzie wypada, że miejscowa spółka jeszzze 
w 1. b. otwartą zostanie. Obecnie podpisało się już 
na kontrakcie spólkowym 28-iu właścicieli ziem­
skich na sumę 50,000 rs. Inicjatorowie nie tracą 
nadziei, iż cyfra członków szybko się wypełni. Rea­
sumując powyższe szczegóły, widzimy, iż w r b. 
liczba spółek może się znakomicie powiększyć, by­
leby tylko ziemianie nie tracili energji, przeciwnie 
z pomyślnego rozwoju stowarzyszeń jnż istniejących 
czerpali podnietę do pożądanego naśladownictwa i 
wytrwałości.

— Nowe kościoły. Ostatniemi laty rozpoczęto 
w okolicach Kalisza budowę kilku nowych świątyń. 
Dwie z nich po ukończeniu niewątpliwie będą nale­
żały do najpiękniejszych w kraju. Są to kościoły 
w Dubrcu Wielkim i Chełmcach, budowane z wiel­
kim smakiem estetycznym i wytwornością.

— Jubileusz kapłaństwa. W kościele parafjalnym 
w Klonowie, w Sieradzkiem, proboszcz miejscowy 
ks. Konstanty Sobolewski celebrował niedawno su­
mę, jako sekundacje 50-letniego kapłaństwa. Słu­
żyli do niej jubilatowi prałat kolegjalny ks. Piotr 
Kobyliński, kanonik Bonawentura Pawiiński i ks. 
Jan Moszczyński proboszcz parafji Męka. Ks. Sobo­
lewski urodził sio dnia 17-go kwietnia r. 1807, świę­
cenie zaś odebrał w r. 1833 m.

— Burmistrzem miasta Zamościa został świeżo 
mianowany p. Klemens Piwowarski, w miejsce do­
tychczas obowiązki te sprowującego, pana Ułasze- 
wicza.

— Ze szkolnictwa. Utyskiwania prasy na brak 
szkoły w Winnicy osiągnęły pomyślny skutek. 0- 
bccnie w tem mieście założone zostało 5 cioklasowe 
progimnazjum, do którego zgłasza się mnóstwo kan­
dydatów.

— Pożar. W dniu 31-ym z. m. wybuchnął pojtar 
w osadzie Czemierniki w lubartowskiem. y l’” ’ 0 
się 50 stodół, napełnionych świeżo ^pizą_nię, m 

towlJ”Shu" X •’» ’•»<<" "■l’lrl,ju 1 20 w L’b"- 
towie. ----- -------------

Rnzzia NirJnwno w Rembertowie miejscowy sołtys 
ińi pewnego psa, inko podejrzanego o wściekliznę. Ponie- 

ó* Pi<,# "i0 s’-of:taw!11 przyjaznych stosunkach z inne- 
,ni ps.-uoi miejącowemi i niektóre z nich na krótki czas przed­
tem pokąsał, pewni zatem mieszkańcy Rembertowa i przeby­
wający tam podczas Inta. kazali pozabijać swo'e psy Irb 
trzymali je w odosobnieniu na obserwacji. Później d-miero 
wydało się. iż pies zabity przez sołtysa nie był byna’mnio 
wściekły, tylko zbyt pilnie stróżował własności swen-o^nń!? 
wszyscy więc, którzy sie pozbyli swoich psów nadaremni rnl 
mesh szkodę! Soltys zapewne za tę sprawkę pociągniętym 
zostanie do odpowiedzialności. *

 



ze świata;
X Na uroczystość koronacji obrazu Matki Boskiej 

w kościele ks. karmelitów na Piasku przybył do Krako­
wa o. Anioł Savini, jenerał zakonu karmelitańskiego. 
W niedziele po południu według programu, korony w 
uroczystej procesji przeniesione zostały z pałacu bisku­
piego do kościoła oo. karmelitów, sam zaś akt koronacji 
w asystencji dziesięciu biskupów, odbędzie się w sobotę 
dnia 8 go b. m. W procesji wzięło udział kilkanaście 
tysięcy pobożnych.

X Pomnik dla ks. arcybiskupa-prymasa Przyłuskie- 
go. dłuta br.xSosnowskiego w Rzymie, zamówiony przez 
bratanka zgasłego arcypasterza, nadszedł już, jak donosi 
Kur. pozn., do Poznania.

X Dr Franciszek Czerny, prof, uniwersytetu ja­
giellońskiego. zaślubił p, Zofję Dobrzyńską, siostrę zna­
nego historyka.

X Zjazd Słoweńców. W dniu 1-ym września odbył 
się w Adelsburgu walny zjazd Słoweńców, na którym 
postanowiono utworzyó w Lublanie klub wraz z ogólną 
bibljoteką. wszecbsłowiańską. Mandat zbierania ksią­
żek polskich otrzymał jeden ze studentów Akademji jó­
zefińskiej.

X Józef Scharf wraz z synem i dwoma córkami emi­
grował do Ameryki.

X Ks. Fryderyk-Karoi pruski przybył na czas krót­
ki do Poznania.

X Pierwszym teatrem W Niemczech elektrycznie 
oświetlonym jest teatr wiesbadeński.

X Prof, du Bois-Reymond, zaszczytnie znany fizjo­
log, obchodzić będzie w Berlinie dnia 15-go październi­
ka 25-letni jubileusz swego zawodu profesorskiego.

X Wojna lat 1870—I87l-go doczeka się niebawem 
we Francji ściśle historycznego opisu. W celu skreśle­
nia dziejów tych lat, pełnych grozy, utworzył się komi­
tet pod przewodnictwem znanego historyka Henryka 
Martin.

X Leon Halćyy, ojciec głośnego autora Ludwika, 
zmarł w Paryżu w 82-im roku życia. Leon Halćyy po­
zostawia po sobie pokaźną spuściznę literacką. Pisał 
on poezje ulotne i poemata, „Historję żydów* oraz dra­
matyczne utwory w wielkiej liczbie, z których najlepszą 
jest komedja „Ze Chevreuil*.

X Tringeld miljonera. Przyjętym jest zwyczajem 
w pierwszorzędnych amerykańskich hotelach przyjmowa­
nie podczas wakaeyj do posług niezamożnych uczniów 
tamtejszych seminarjów. W jednym właśnie z tak ob­
służonych hotelów gościł niedawno Vanderbillt i zosta­
wił dla służby napiwne w kwocie... 3,000 dolarów.

X Mieszkańcy Ceylonu nie wybredni są na punkcie 
kuchni. Wystarcza im zupełnie własna, narodowa i nie 
zamarzą nawet nigdy o angielskiej lub francuskiej. Naj- 
ulubieńszą ich potrawą jest karry, rodzaj bigosu lub gu­
laszu z mięs rozmaitych, mocno korzennemi ingredencja- 
mi zaprawny. Bułeczki pieką z ryżowej mąki na tłusz­
czu i suszą je, jak my sucharki. Jedynym ich napojem 
jest sok dobyty z palm w ten sposób, jak u nas z brzóz 
włościanie sok dobywają.

X Serce kobiety. Zkiór aforyzmów Maurycego lo­
kaja wyjdzie niebawem w oddzielnej książce nakładem 
Prohaski w Cieszynie. Przytaczamy z nich następują­
cy: „Gzem jest serce kobiety? — pyta Jokaj. — Jest to 
bezgraniczne morze. Czy wiesz co porusza jego fale? 
Wiesz co szepczą wodom spadające gwiazdy? Wiesz co 
kryje w sobie toń niezmierzona? Czy możesz wskazać 
kierunek niezliczonych prądów, które przebiegają wód 
przestwory? Wiesz jakie tam światła błyskają nagle 
wśród zmroku nocy? Gdy wiesz to wszystko, wtedy 
jeszcze nie masz wyobrażenia o tem, co się ukrywa 
w głębi niewieściego serca...* 
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-j- Unia 7 b. m., w piątek, jako w przeddzień drugiej ro­
cznicy zgonu ś. p. Balbiny z Pepłowskieh Grabskiej, od­
prawione będą nabożeństwa żałobne o godzinie 11-ej zrana, 
w kościele Narodzenia N. Marji Panny na Lesznie i u oo. 
kapucynów w Zakroczymin, na które pozostały brat zapra­
sza krewnych i znajomych. —3021—

f Zanim nastąpi sprowadzenie zwłok ś. p. Michała Dem­
bowskiego, zmarłego w Szczawnicy, za duszę tegoż odbę­
dzie się żałobne nabożeństwo w kościełe św. Antoniego przy 
ulicy Senatorskiej, w dniu 12 b. m., we środę, o godzinie 
JO-ej zrana, na które pozostali rodzice wraz z siostrą, żo­
ną i dziećmi zmarłego zapraszają krewnych, przyjaciół i zna­
jomych. —2995—

TELEGRAMY WŁASNE
Kurjera Warszawskiego.

BPiedeń 5 go września.
Dzisiaj w Laxenburgu odbył się chrzest nowo- 

naiodzonej arcyksiężniczki. Otrzymała imię El- 
z >i ty W ceremouji uczestniczyli obok innych 

ygni arz w państwa prezes izby deputowanych 

dr Smolka, tudzież hr. Alfred Potocki i hr. Ludwik 
Wodzicki.

Wiedeń 5-go września.
P. Bratiano odbył wczoraj długą konferencję z hr. 

Kalnokym, poczem udał sią do Gasteinu do księcia 
Bismarka.

Wiedeń 5-go września.
Nie ulega już wątpliwości, iż szalejące od trzech 

nocy w okolicach Wiednia pożary są dziełem socja­
listów. Fabrykanci i naczelnicy magazynów kole­
jowych otrzymują ciągle listy anonimowe, grożące, 
iż wszystko zostanie po kolei spalonem. Socjaliści 
oświadczają, że skoro zbiorowe wystąpienia ich 
rozpędzane są bagnetami, będą występowali odtąd 
pojedyńczo do walki z rządem i społeczeństwem. 
Podpalacze są przeto wycbrazicielami socjalizmu 
najświeższej daty. Dzisiaj w okolicy Wiednia spło­
nęły wielkie składy słomy i siana. Pomimo burzy 
ratunek był bohaterski; dwudziestu strażaków, 
którzy ze znużenia padli, musiano unieść z widowni 
pożaru. Szkoda wyrządzona przez pożar dzisiejszy 
wynosi przeszło 100,000 złr.

Siudapeszt 5-go września.
Grupy lewicy opozycyjnej gotują się dokampanji 

przeciw panu Tiszy, z powodu zaprowadzenia rzą­
dów wojskowych w Chorwacji, tudzież z powodu 
wrzekomego naruszenia konstytucji, ponieważ pre­
zes gabinetu w sprawie wewnętrznej Węgier, jaką 
jest ruch chorwacki, porozumiewał się z ministrami 
wspólnymi.

JBudapeszt 5-go września.
Jenerał Ramberg otrzyma adlatusa cywilnego. 

Prowizorjum w Chorwacji potrwa długo. W Bedy- 
nji i Krapinie zaszły krwawe starcia ludu z huzara­
mi i żandarmami, którzy cofnęli się przed przema- 
gającą siłą. Wielu jest ranionych i zabitych. Bunt 
włościański szerzy się, gdyż z innemi pobudkami 
niezadowolenia łączy się głód, wywołany czterole­
tnim nieurodzajem.

Budapeszt 5-go września.
W Weszprymie ludność rzuciła się na więzienia, 

w których zamknięto antisemitów, wyłamała tako­
we i uwolniła uwięzionych. Z Piszke i Vichnye do­
noszą o splądrowaniu własności żydowskiej, w sze­
ściu innych miejscowościach ograniczono się na wy­
biciu żydom okien.

Paryż 5-go września.
Markiz Tseng przybył do Paryża celem rokowa­

nia jeszcze w sprawie Tonkinu.
Nowy Jork 5-go września.
W Cincinnati spłonęła wczoraj fabryka łachmanów; zginę­

ło w płomieniach ośm kobiet i jeden mężczyzna.

TELEGRAMY HANDLOWE.
Berlin 5-go września, godzina 8.
Dzisiejsza giełda berlińska była w ogóle ospałą 

i niechętną. Usposobienie bardzo słabe panowało 
od początku i rozwijało się coraz więcej. — W tem 
trudnem dla wszelkiej działalności spekulacyjnej 
położeniu, prawie wszystkie papiery spekulacyjne 
poniosły straty kursowe. Kredytówki straciły 3 
marki i zeszły poniżej 500—francuzy, renty węgier­
skie znacznie słabiej, galicjany, akcje kolei doliny 
Elby również słabo. Udziały dyskontowo-koman­
dytowe—oraz wartości górnicze prawie wszystkie 
przy nieco większym popycie utrzymały kursa dni 
ostatnich. Wartości rosyjskie mocno się trzymały i 
zyskały pewną podwyżkę kursową. R-ubie również 
25 fenigów wyżej—201.50 m. za 100 rs. w tranzak- 
cjach końcomiesięcznych płacono.

Berlin5 go września, godz. o min. 25 wieczór. 
(notowanie urzędowe giełdy).

Bilety banku rosyjskiego w tranz- 
akcjachnatyclnniastowych ....

Weksle na Warszawę
Weksle na Petersburg krótkoterminowe 
Weksle na Petersburg długoterminowa 
Bilety banku rosyjskiego na dosta­

wę w końcu miesiąca .
Wschodnia pożyczką 11-ej emisji. . ,j

201.60
200.90
200 70
198 60

201.50
57.40

Akcje Kredytowe. ...» . , ~ 498.—
Listy zastawne serja I-sza ’ 62.70
Weksle na Londyn krót .— 

u „ długot  —
Żyto z dostawą we wrześ.—paźdz. . 150 —
Żyto w kwietniu—maju  157 25
Petersburg 5-go września godz. 7 min. 50 

(notowanie urzędowe).
Weksle na Londyn  23”/,, 23is/i«
Pożyczka premjowa I-ej em. . 214.

n „ Ii-ej cm. . 211.
Półimperjały  8.33
Znowu więc donoszący wczoraj rano o usposobień!® 

slabem i o spodziewanem obniżeniu się kursu rubli n® 
giełdzie berlińskiej omylili się. Wbrew tym doniesie 
niom wartości rosyjskie pewne podwyżki zyskały i kul'® 
rubli podniósł się o 25 fenigów do 201.50? Tym sposo­
bem giełda warszawska, idąo w kierunku wskazówko® 
z zebrań przedgiełdowych przeciwnym, znalazła się n® 
dobrej drodze i ostatecznie znajduje się znów z notowa­
niami swemi na równi berlińskiej. Co zeclica przynieś^ 
depesze z jutrzejszych zebrań przedgiełdowych, trudno 
przewidzieć. Brak wywozu, podnoszenie się cen zboża 
w kraju naszym, przy ich obniżce w Berlinie i Gdańsk® 
i t. p., byłyby to powody więcej usprawiedliwiające ob­
niżkę niż zwyżkę kursową. Kursa dnia poprzedniego 
sa: 201.40, 201.25, 501, 152.25, 158.75.

 J. Wł.
Gdańsk 4-go września roku 188A,

Pszenica cena najwyższa .... 9.45.
„ „ regulacyjna bieżąca 8.95.

. „ „na dostawę jesienną 9.30.
Zyto cena najwyższa za polskie . 6.15.

„ „ regulacyjna 6 40.
„ „ na dostawę wiosenną . 6.55.

Jęczmień browarny . .... . 5.15.
„ na paszę —.—

Groch do jedzenia —.—
„ na paszę......................  . —

CENY ZBOŻA.
dnia 5-go września roku 1883 na stacji „Praga" drogi Ma* 

znej warszawsko - terespolskiej.
Pszenica wyborowa 155—162, średnia 13.9 — 152, ordy-, 

naryjna 116 —135.
Żyto wyborowe 110—112, średnie 106—108, ordynaryjn® 

100””105.
Jęczmień wyborowy —, średni —, ordynaryjnf

Owies wyborowy 94—97, średni 86 — 92, ordynaryj' 
ny 80-84.

Groch —.— Gryka —.— Kasza iagłana wyborowa 
130—140, średnia 110—120, ordynaryjna 100—108.

H. Werner et Como.
 

Teatr „Nowy-Świat “
(ulica Rowy-Świat nr 41).

Bziś: „Horn otwarty", komedja w trzech 
aktach Michała Bałuckiego.

Dyrekcja teatru Nowy-Śuńat, zwraca uwa- 
gę Szanownej Publiczności na niniejszy naj­

nowszy utwór M. Bałuckiego, ponieważ, z powodu 
konkurencji innych teatrów, z trudnością takowy 
pozyskała.

Cyrk Ciniselli.
Bziś występ 

słynnego w święcie strzelcu, 

kapitana IR A PAINE,
ze współudziałem

Miss Paine
Celne Ich strzały wzbudzały pO~ 

dziw we wszystkich wielkich mia~ 
Stach Europy i Ameryki. —822—

— Doktor W. Sztembarth powrócił do War­
szawy. Marszałkowska nr 34. —2957—Bnimiiiii—■wr—i—    _  

— Dr Władysław Be, kie powrócił do Warsza­
wy. Przyjmuje z chorobami wenerycznemi i skórne­
mu od 4 6 po poł. Krak.-Przedmieście 10. (2985)

Doktor medycyny Peresa Ciszkiewicz» 
przyjmuje chorych codzienie od 9—10 (bezpłatnie) i 
od 4—5 po południu. Aleja Jerozolimska nr 3 (róg 
Brackiej) na parterze. -2981—

815) Br Henryk Stankiewicz (spec, cho­
roby weneryczne i skórne) mieszka obecnie przy u- 
licy Nowy-Świat nr 7. Przyjmuje chorych, jak do­
tychczas, od godziny 10-tej do i2-tej rano i od 4-tej 
do 7-ej po południu. W lecznicy (plac Teatralny] 
nr 7) przyjmuje codziennie od godziny 1-ej do 2-ej.



Zawiadomienie
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Raztład jazfly m imaci uiazujcfi.
POCIĄGI:

Świętokrzyzka róg Włodzimierskiej.

W fabryce piór strusich

Senatorska 20, wprost kościoła'

v ■■. ■ -;

 

SPECJALNY SKŁAD

Materiałów Jo krawatówmeztict 
ora? Podszewek dla krawców 

w gatunkach czysto i półjedwabnych

znajdy 
tuszy s

JT. jBT. Neumark, dentysta, Tłoma- 
ckie nr 9. Wyjmuje zęby bez bólu za pomocą gazu 
rozweselającego (asystencja lekarza, aparat najnow­
szej konstrukcji, gaz sprowadzony). (858)

Trzeci Magazyn pomocniczy Składu 
wyrobów tabacznych JT. Xiosenblunut, miesz­
czący się przez lat 15-cie w domu jw. hr. Przeździe- 
ckiej, przy rogu ulic Senatorskiej i Rymarskiej, 
został przeniesiony do domu p. Kaftala, ulica 
Senatorska nr 20, wprost kościoła św. 
Antoniego. —840—

Pióra Strusie
i fantazyjne, 238SR

, — Cecyljn Blumental, mieszka, Nowy*
Świat nr 68. —849—

Bazar Sztniny,
36, KrakowskierPrzedm. 36,

(wprost placu Saskiego, gdzie 
skład win Simona i Steckiego), 

oficyna prawa 1-e piętro.
Materjały Piśmienne i Rysunkowe, Pasy, 

Czapki, Tornistry, całkowite ubrania 
dla gimnazistów, słowem wszystkie arty­
kuły dla uczniów potrzebne.

NB. Mieszcząc swój zakład w oficynie i na 
piętrze, zatem nie płacąc drogiego komorne­
go, a przytem sprowadzając towar ze źródeł, 
jestem w możności sprzedawać wszystkie 
przedmioty po cenach bezwarunkowo 
najniższych. 2240

W. Holewiński.

— Dentysta Gutzman, Bielańska nrf. 
Wstawia najlepsze zęby sposobem świeżo udosko­
nalonym przez dentystykę. Reperuje i przerabia 
zęby sztuczne. Plombuje złote*m etc. —3015—

Potrzebny jest MECHANIKI 
do prowadzenia tartaku na prowincji, któ­
ryby już prowadził lakowy. Wymaga się świa­
dectwa łub rekomendacje. Wiadomość na 
Pradze, ul. Ząbkowska .Aś 206, stróż wskaźe

67. NOWY-ŚWIAT 67.
(w b. pałacu hr. Zamoyskich). 2311

KORESPONDENCJE PRYWATNE.

— Pana, który był na Pradze, nr 57, w środę, 
d. 29 sierpnia i nie zastał, a w czwartek wyjechał, 
proszę o adres; do mnie można pisać. (3007)

P. W. ŁAMBA w Odessie. 
egzystująca od roku 1S34, 

zawiadamia szanowną publiczność, że wyłączną 
sprzedaż swoich wyrobów na Warszawę i Królestwo 
Polskie powierzyła, panu «7. Kapldnowskie- 
mu, właścicielowi składów tabacznych pod firmą 
„Odessa", przy ulicy Senatorskiej nr 6 i Wierz­
bowej nr 2. Przy tej sposobności fabryka między in- 
nemi poleca nowowydane gatunki Tytoni po rs. 
2 kop. 40, rs. 3, 4, 5, 6, 8 i 10 za funt, oraz Pa­
pierosów po rs. 1,1,20,1,50, 2 i 3rs. za 100sztuk, 
a to w najlepszych gatunkach. (632)

Zegarki, Biżuterię, Złoto i Srebro, od naj- 
tir mnieJezej 4° największej ilości 
Wyprzedaż zupełna biźu- 
teril ZŁOTEJ i SREBRNEJ 
b9 v 1 0 50 >o taniej 0 5°“/o.Mowy-Swiat 59. dom za Swietokrzyzką, 
Sjjeszk. 15.—HENRYK JUWILER. 259SKLEPY s
• mieszkaniami do wynajęcia,—Chmielna 10. i

Do wydzierżawienia zaraz z wolnej reki™ 

papielnia, 
należąca do dóbr Tomaszowskich, w powj 
Brzezińskim, gub. Piotrkowskiej, z bogatymi 
pokładem kamienia wapiennego, dobrego ga-i 
tunku, położona o 2 wiorsty lod miasta To-! 
maszowa i o 3 wiorsty od st. Tomaszów, nowo-! 
budującej się dr. Iwangrod.-Dąbrowskiej. Przyj 
wapielni egzystują 3 piece do wypalania; 
wapna, oraz dom mieszkalny dla Admini-' 
stracji. O warunkach dowiedzieć się można 
na miejscu w kancelarji zarządu dóbr To-' 
maszowskieb. 3515

Warsz.-Wiedeńska.
Pośpieszny 3 klasy ....
Osobowy 3 klasy ......

Powyższe pociągi łączą się 
z drogą łódzką.

Kurierski 2 klasy
Osób. miej. 3 kl do Piotrkowa

War sz.-Bydgoska:
Kurjerski 2 klasy  
Osobowy 3 klasy................
Osob.-miejse. 3 kl. do Kutna

Warsz.-Terespolska:
Kurjerski 3 klasy  
pocztowy 3 klasy  
Osobowo-towarowy .... 
tWarsz.-Pe tersburska: 
Kurierski 2 klasy  
Osobowy 3 klasy................
Pocztowy 3 klasy................

Nad wisi, do Mławy:
Osobowy  
Pocztowy................................
Miejscowy do Nowo - Geor- 

giowska........................
Nadwisl. do Kowla:

Osobowy...........................
Pocztowy ’ 
Towarowo-osobowy do Pila­

wy .......
Tłuszcz mineralny, chemicznia czysty 

łatwo tonliwy, nie psujący się, do użytkp 
aptekarskiego, lekarskiego i toaletowej i 
przyjęty w szpitalach wszelkich kral, ja­
ko najlepszy środek przeciw odmroże­
niu, oparzeliźnie, pękaniu skóry, liszaju, 
łupieżu, bólom reumatycznym, katarom 
kaszlu, w ogóle w chorobach skórnych 

Ciwsebrougii Manuf. Co. w New-Mu. I 
GŁÓWNY SKŁAD

w Warszawie, Mazowiecka 14 
przy Składzie Maszyn.

Handlującym odstępuje się rabat. 
Ostrzeżenie. Jedynie amerykańska Va- 

selina, chemicznie czysta: używaną by­
wa do lekarskiego użytku. 44

■ W Pralni Wiedeńskiej
przeniesionej na Mylną .V la, z ^a,Iln?1 Test na Szpitalnej J& 1, Nowy-Świat .M W.^st 
do sprzedania mało  v", - wo w e,przeforsztowanie Sk-us5 
oraz 2 toKi

S. GLIŃSKI
67. NOWY-ŚWIAT 67. 

Szuwaks glicerynowy własnej fabryki. 
Atrament „ ,
Smarowidło do osi.
Pomada do czyszczenia metali. 
Glazura do bucików damskich.
Smarowidło do skór. 
Farby olejne i Lakiery, 
kaprawy terpent i massy do podłóg. 
Środki niszczenia owadów.
Szczotek rozmaitych obfity wybór. 
Zapałki krajowe i zagraniczne etc.

Sprzedaż hurtowa i detaliczna.

Oo fabryki zduńskiej 
w Częstochowie, potrzebnym jest Majster de 
polewarni i pieca. Chcący przeto zająć rze­
czone miejsce, zechce zgłosić się pod adresem' 
Maleszewski w Częstochowie, w domu p. Bie­
lawskiego, życzeniem byłoby fabryki mieć ka­
walera kauejouowanego i dostatecznie obzea;- 
mionego z wyrobem kafli gładkich pmcela- 
nowveh, lub w Warszawie, Twarda .w 4- 
d. Rychlicki, 

Kasy ogniotrwałe
pierw. Aust. uprzywil. fabryki

F. WERTHEIM&Comp.
W WIEDNIU,

Dost, Dworu J. C. K. M.
z zastosowaniem patentowanych 

ggj zamków, za otworzenie których 
bez klucza, wyznaczoną jest na­
groda 1,000 dukatów w zlocie.

Pierwsze medale na wszystkich, 
wystawach powszechnych. 
Nowe zabezpieczająco mechaniz­
my. Kasy nasze chroniły swe, ,B„- *“.7 • VUIVUHJ

zawartości przeszlowiOO wypadkachwłamania 
i ognia. Generalny Reprezentant 

mikołaj brauman. 
w Warszawie, Elektoralna Ni 13.

Z dniem 1-ym Lipca Skład przeniesionym 
zostaje na ulicę Nowo-Zielną M 42.

Cenniki illustrowane z rozmiarami i wagą, 
wysyłają się na żądanie franco. 426

Do sprzedania w gub. Grodzieńskiej pow. 
Brzeskim  ■

MaW ftnsłi
r ornej włók 11, część

7 T,Tei część żytniej, łąk 3 włóki, większość 
LTuntowćj mezalewnej. lasu 3 włóki (sosny 
i brzozy/ Bndowle dobre. Od miasta wiorst 
7, od kolei wiorsta 1. Cena rs. 22 tysiące za 
całość, bez lasu rs. 17 tysięcy. Adres dla li­
stownego porozumienia się: Brześć-Litewski 
hotel Porzeżyńskiego, K. Kaczkowski. 3283

Lekcje Tańców
udzielam u siebie i po domach. Elektoralna 6. 

3464 Artur Orczyńshi.

Palta jesienne, zimowe,
i watowane, damskie i męzkie, farbują się i 
piorą w całości bez prucia, oraz aksamity, 
porjery i dywany.—Filja ul. Bednarska 15, 
Fabryka za Wolską rogatką, Żytnia Ni 20, 
we własnym domu. 2389R

. — Henryk Hobiński, pianista, po powro­
cie z zagranicy udziela lekcyj muzyki, plac Ware- 
cki, gmach pocztowy. —850—

~~mhm j
przełożona pensji żeńskiej w H ar- 

szawie,'JLeszno 2Ś.
ppZĄ,niuie uczennice przychodnie, pensjonarki, pół- 
p ns,OUa.rki, tak uczące się w jej zakładzie, jak n- 

ęszcząiąOe (j0 jnnyCh zakładów, lub chcące 
ię przygotować do zdania egzaminu w gimna- 

(860)

do -notatki parowe odchodzą: Z Warszawy
1 błocka codzień (oprócz niedziel) o godz. 9 
(onró ’ —Płocha do Warszawy codzień
2 Na? poniedziałku) o godzinie 6 z rana.-
* >, *eJ*Aleksandrii (Puław) do Sandomierza 
t poniedziałki, środy i piątki o godz. 5 m. 30 
(Pio a'—Sandomierza do Nowej-Aleksandrji

a*’) we wtorkL czwartki i niedziele o 
c 1 ■ y z rana —Statek pasażerski przybywa­
my d0 Nowei-Aleksanorji (Puław) o godz. 1 

Południu, łączy się z pociągiem drosri że- 
".z“ej nadwiślańskiej "odchodzącym z Nowei 

"łeksandrji (Puław) o godz. 2 m. 32 po połu- 
6niu> a przybywającym do Warszawy o godz. 
ĆL111. 58 wieczorem

Uleczenie
KkWne ’ radykalne wszystkich chorób 
“kornych: trądu, wyprysku, łuszczy­
cy, krost itd., a nawet ran i wrzodów 
postarzałych, uważanych za nieuleczalne 
ę^cz najsławniejszych lekarzy. Leczenie nie 

Zmaga szczególnej djety i nie przeszkadza 
•gięciom, może być wszędzie stosowane na-
• ot w podróży, nie jest kosztowne i naza­
jutrz po użyciu sprowadza widoczną popra-

~ Zgłosić się do p. Lenormańd, leka- 
aa-farmaceuty w Toarnan, (Seine-et-Mar- 

Up !5e Francji. Porady w drodze korespon- 
. Dcłi bezpłatne. Pisać należy po francusku 
J(odaę dokładnie swój adres.g4

— Dr Grodzki leczy choroby sekretne 
oraz niemoc wskutek takowych. Złota 5. (2990)

— Stanislaw leszczyński, adwokat
przysięgły, powrócił do Warszawy. Bielańska 
nr O.'__________________________ —2973—

— UonorataTMajeranowska, art. op. i 
nauczycielka śpiewu, rozpoczęła lekcje. Hotel Sa- 
ski, nr 124.(856)

Dla Fabrykantów.
Kantor agenturowy w Moskwie oddawna 
egzystujący, gotów jest przyjąć jeszcze kil­
ka odpowiednich na to miasto ageptur, a 
także nabywać na stały rachunek odpowie­
dnie towary i nowe produkty przemysłu pol­
skiego. Zupełna pewność i najlepsze reko­
mendacje. Adres: K. Powierża, Rożdiestwen- 
ka Jfe 33 w Moskwie. 2340R

Żyto Proboszczowskie,
Żyto Zeelandskie,

wyborowe

Pszenica Kostromka, 
Pszenica Zeeiandska,

bardzo piękna, 
Z DOMINIUM

Wola Trembska
na zasiew.

Zamówienia przyjmuje
Hodkiewiez, Miodowa.
Cwrodzki, Senatorska. 3448

Za kop. 75 miesięcznie 
udzielam lekcyj muzyki na skrzypcach 
młodzieży kształcącej się w zakła­
dach Rządowych i Prywatnych, w nie­
dziele i święta. Prócz tego udzielam lekcje i 
na fortepianie. Osoby interesowane zastać 
mnie mogą codziennie w godzinach od 6—8 
wieczorem, Piwna Jń 9.

Nauczyciel muzyki
3458 Kazimierz Uzdowski.

1! Płacę, najlepiej płacę!!

SŁOIK 40 Kop.

Odehod. Przycli.
godziny i minut.

6 — r. 9 50w.
11 10 r. 5 oapp

9 15 w. 7 15r.
7 — w. 10 lOr.

3 15 pp 2 45pp
7 — r. 10|3ow.
4 20pp 8 25r.

8 53 r. 7 14 w.
4 5pp 1 53pp
7 15 w. 7 53 r.

10 13 r. 7 43 w.
6 48 w. 3 33 p.

11 38 w. 9 8r.

9 20 r. 7 58 w.
6 25 w. 10 55 r.

4 7pp 9 17r.

9 — w. 8 14 r.
10 20r. 6 58 w.

4 7 r»n 10 16-
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OTWARTY KftEDYT
STrA?Azynie obiorów mezkich zjednoczonych maj- 

KRAWIECKICH w Warszawie, ulica Długa Ai 20, dla każdego 
cieli.—In'ere»ancVV w/lrszawX> mogącego przedstawić dwóch odpowiedzialnych poręezy- 
łudniu. ’■■słaszuć się raczę do Kancelarji Spółki od godziny 4 do 8 po po-

w—__  29—r

od rs. 6. 
od rs. 10. 
od rs. 12.
od rs. 15.

z certyfikatami tychże fabryk od rs. 80 do rs. 330.
Lefaucheux z 50-ma ładunkami ....
Lankastra , „ . . . . .
Buldog lub Konstabnlary z 50 ładunkami •
Smith & Wesson z 50 ładunkami .Rewolwery systemu

Karabiny i Pistolety systemu Flobert od rs. 6.
Każda broń jest wypróbowaną i do dobrego strzału doprowadzony i sprzedaj© się z 2- 

letnię gwarancję.
300 broni myśliwskich znajduje się zawsze na składzie.
Cenniki zilustrowano przesyłaję się bezzwłocznie na żądanie bezpłatnie. 2173

KAPSUŁKI i PIGUŁKI 
Z BROMKU KAMFORY 

DOKTOR A •GLIN 
Laureata facultetu medycznego » Paryżu. — Nagroda Montyon. 

KAPSUŁKI 1 PIGUŁKI Dra CLIN z bromku kamfory używają się 
■w chorobach nerwowych, mózgowych, w dolegliwościach sercowych t od­
dechowych, oraz w następujących przypadłościach: astmie, bezsenności, 
kaszlachnerwowych, spazmach, palpitacjach, kokluszach, epilepsyt, kon- 
wulsyach, zawrotach głowy, zagłuszeniu, gorączkach, migrenie, w cho­
robie pęcherza {kanałów moczowych i na uspokojenie całego organizmu.

NAt.BŻY WYSTRZEGAĆ SU PODROBIEŃ, I WYMAGAĆ, JAKO GWARANCJĄ, 
■A KAŻDYM FLAKONIE MARKĘ FABRYKI (ZASTRZEŻONA), OPATRZONA W PODPIS

Cliii & Cie i Medal Nagrody Montyon
Baby wad molna w Paryłu u CHn et Cle, 14. rue Raciae; zaa w Warszawie

1 aaprowtncyl za poiradnłctwem wszystkich aptekarzy u Ptóryah znajdują .iorlnoczrinle

Fabryka i Skład
BRONI PALNEJ,

i Siecznej 
oraz 

Przyborów Myśliwskich 

ROBERTA ZIEGLER,
w Warszawie 

ulica I>Iuga l¥r 2©, 
w Hotelu Niemieckim, 
poleca

Dubeltówki Kapiszonowe prawdziwe dziwerowe, z całym przyborem od rs. 25. 
Lankastrówki z lufami stalowemi z całym przyborem, po rs. 40.

Takież z lufami dziweru „Datnas Ruban“ z całym przyborem od rs. 50.
Lankastrówki z lufami lepszego gatunku z łabryki Leopolda Barnarda w Paryżu, H. Pie- 

pera w Lićge, Inb angielskie oryginalne jak C. & J. Scotta & Son i W. W. Greene- 
ra w Londynie,

Rewolwery systemu

Balsam brzozowy.
Sam sok drzewny, otrzymywany z brzozy przez wywiercenie pnia tejże, od najdawniej­

szych lat, jest najdoskonalszym środkiem upiększenia twarzy; przerobiony zaś według prze­
pisów wynalazcy, wywiera skutki prawdziwie zadziwiajęce. Pociera się nim wieczorem twarz 
lub inne miejsca skory, nazajutrz już naskórek się wygładza, przez co płeć staje się nadzwy­
czaj białę i delikatnę,—Balsam ten wyrównywa zmarszczki na twarzy, oraz znaki ospowe, 
nadając jej kolor młodości, skórze nadaje białość, delikatność i świeżość, usuwa w krótkim 
czasie piegi, plamy wętrobiane, czerwoność nosa, węgry i inne nieczystości skóry.—Cena sło­
ika wraz z przepisem rs. 1 kop. 50. ' 2079r

Składy w Warszawie: u p. Aleksandra Kocha, Krakow- 
skie-Przedmieście Nr 83 i u p. Leona i S-ki, Nowo-Senatcrska 4.

Przygotowanie i sprzedaż poniższego środka, jako nie zawierającego w sobie części 
szkodliwych dla zdrowia, dozwolone na ogólnych zasadach handlu.

Dra Fr. Lengiela

SKŁAD FABRYKI

Wyrobów Platerowanych
BRACI HENNEBERC,

Krakowskie-Przeflinieście Nr 81, wprost hścioła śu. Kriyia, 
zaopatrzony ustawicznie w wielki wybór nowych gustownych 1 trwałych przedmio­
tów, poleca takowe po cenach umiarkowanych.

Na ostatniej wystawie r. b. w Rydze, fabryka przez Ministerjum za­
szczyconą została złotym medalem. 2365R

Sztoła iron JL Kwiatkowskiej.
Nowo-otwarta szkoła kroju i szycia da ni­
skich ubiorów podług najnow. francuzkiej .me­
tody, dot^d nicpraktykowanej swą łatwo­
ścią: kurs 12 lekcyj 15 rs., biednym taniej, 
oraz Pracownia wszelkich damskich ubio­
rów i bielizny podług najnowszych paryzkich 
żurnnli. Krakowskie-Przedmieście Jfe 36, mie­
szkania 26, naprzeciw Saskiego placu 3511

Ostrzeżenie.
Doszło do mojej wiadomości, iż wystawio­

ne sę weksle na moje imię, oświadczam za­
tem ninięjszem, iż nigdy żadnych weksli nie 
wystawiałem i nie wystawiam i ostrzegam, 
ażeby nikt takowych, jako nieważnych nie 
nabywał.—Icek Orfns, w Radomiu. 2280

Do głównego Składu Kawioru 
MIKOŁAJA ŻYŻYNA, 

prasy ulicy SENATORSKIEJ Xr 490, 
nadszedł pierwszy i świeży transport Kawioru Astrachańskiego świeżego i pra­
sowanego, w najlepszym gatunku, oraz Groszku zielonego, Bu jonu wołyńskie­
go, Serów, Sardynek, Homarów, Pikli, Soyi, Musztardy i innych towarów.

O czem mam honor zawiadomić Sznn. Publiczność.
3507 MIKOŁAJ ŻYŻYN, Senatorska Mi 496.

ś®
: i

Kantor i Skład w Warszawie, 
Elektoralna X 33, 

polecają po cenach umiarkowanych:

piękne i trwałe Farby olejne, we wszystkich kolorach; wypró­
bowanej dobroci Lakiery olejne, terpentynowe i spirytusowe. 

Lakiery powozowe i k ta cukrowych, 
otrzymywane metodą, używaną w Anglji, a pierwszy raz 

w kraju i Cesarstwie przez nas stosowaną.
Znane ze swej praktyczności Massy woskowe w 5 kolorach.

Farby drukarskie: gazetowe, dziełowe i ilustracyjne 
równe w dobroci najlepszym zagranicznym, a których skła­
dy oprócz w Warszawie, znajdują się jeszcze w Petersburgu, 

Moskwie, Kijowie, Charkowie, Odesie i Tyflisie.

Wysyłka na wszystkie Mejo—IM jratis i iranco.
Adres telefonowy: Karpiński, Elektoralna.

1875

W. Karpiński i W. Leppert,
Fabryka w Helenówku, 

przez Pruszków st. dr. ż. W.-W.

i-

Magistrat miasta Warszawy.
Dnia 15 (27) Września r. b., o godzinie li1', rano, odbędzie się w sali li­

cytacyjnej Magistratu m. Warszawy licytacja in plus przez opieczętowana deklaracje na 
sprzedaż nie potrzebnych, wyszłych z użycia papierów, oKoło 269 | udów, od rs. 1 kóp. 65 
za pud.

Majęcy zamiar ubiegania się o takowe przedsiębierstwo, złoży w czasie i miej­
scu wyżej oznaczonym, na ręce p. o. Prezydenta miasta opieczętowana deklarację, na­
pisaną na papierze stemplowym, ceny kop. 60, podług wzoru niżej zamieszczonego, wraz 
z kwitem Kassy miasta Warszawy, na złożone w tejże Kassie radium w ilości rs. 45 
i na koszta ogłoszenia rs. 25, które nie utrzymującemu się przy licytacji zaraz zwróceni 
będę.

Warunki, sę do przejrzenia w Wydziale Administracyjnym Magistratu, każdodziennie, 
wyjęwszy dni świątecznych.

do d-eTslaraeSl:
W skutek ogłoszenia z dnia . . . podaję niniejszą deklarację, mocą której podejmuję 

Się kupić nie potrzebne wyszło z użycia papiery, około 269 pudów, po cenie NN. rs. NN. k. za 
pud, (wypisać literami), poddając się wszelkim obowiązkom i zastrzeżeniom, w warunkach li­
cytacyjnych zamieszczonym.

Kwit na złożone w Kasie m. Warszawy, radium w ilości rs. 45 i na koszta ogłosze­
nia rs. 25, przy ninięjszem załączam.

Stałe moje zamieszkanie jest w N. N. (wypisać miejsce zamieszkania). 
Pisałem dnia N. N. (wypisać dzień, miesiąc i rok).

Podpisać wyraźnie imię i nazwisko. 2376

Magistrat miasta Warszawy.
Dnia 15 (27) Września r. b. o godzinie 11-ej rano, odbędzie się w sali lieyta* 

cyjnej Magistratu miasta Warszawy, licytacja in; minus przez opieczętowane deklaracje na 
r lerację w lokalach oddziału rezerwowego policji od sumy anszlagowej rubli sr. 764 ko- 
p ejek 68 , . ,.

Maję y zamiar ubiegania się o takowe przedsiębiorstwo złoży w czasie i miejscu wy­
żej oznaczonym na ręce p. o. Prezydenta miasta opieczętowaną deklarację napisaną na pa­
pierze stemplowym ceny kop. 60, podług wzoru niżej zamieszczonego, wraz z kwitem kasy 
ni. Warszawy, na złożone w tejże Kasie vadium w ilości rs. 77 i na koszta ogłoszenia rs. 
40, które nie utrzymujęcemu się przy licytacji zaraz zwrócone będą.

Warunki i anezlap, sę do przejrzenia w Wydziale Administracyjnym Magistratu każ-' 
dodzienme, wyjąwszy dni świątecznych.

"'śTśTzór do deJszlaieiojŁ.
W skutek ogłoszenia z dnia . . . podaję niniejszą deklarację, mocą której podejmuję, 

się reperacji w lokalach oddziału rezerwowego policji, za sumę N. N. rs. N. N. kop., (wy­
pisać literami), poddając się wszelkim obowiązkom i zastrzeżeniom w warunkach licyta­
cyjnych zamieszczonym.

Kwit na złożone w kasie m. Warszawy vadium w ilości rs. 77 i na koszta ogłosze­
nia rs. 40 przy ninięjszem załączam.

Stałe moje zamieszkanie jest w N. N. (wypisać miejsce zamieszkania). 
Pisałem dnia N. (wypisać dzień, miesiąc i rok).

Podpisać wyraźnie imię i nazwisko. 236t



Za pozwoleniem Władzy wyższej, 
otworzone zostało na CZYSTEM, pod Warszawą, 

LahoratorjMn OGNI Sztaycl, 
(FAJERWERKÓW),

zostające pod osobistym zarządem znanego specjalisty 
Pyrotechnika p. WOLFFA, 

Laboratorjum powyższe przygotowało z wielką akuratnością, znaczny zapas 

najróżnorodniejszych ogni sztucznych (fajerwerków), 
htóre w celu większego rozpowszechnienia postanowiło sprzedawać po możliwie nżzkich 
°®nach, z czem mam zaszczyt polecić się łaskawym względom Sz. Publiczności.

Właściciel K. STAPF.
gfcÓWJfY SIŁŁAR: Marszałkowska 51.

g—--^^^Handinjąeym ustępuje się znaczny rabat. 2301R

który zdum 
som siwym,

V*
Mfś

lekcje kroju i modniarstwa, 
W llOWO-OiWOrzoiiej Pracowni Strojów, Sukien i Bielizny. 

taWad?Wg^ieTpróczPpobiHi®1 Krawiecczyznie lub Modniarstwu raczą zgłosić się do 
w .,/Uni. i w.i. • n,a lokcyj teorii kroju, będą mogły doskonalić się praktyczniendzielanl staników \a niterjale i wzorsch Zakładu-Lekcje kroju

7"w dokiartni^ codei«'‘nie po 3 godziny. Płaca miesięczna 8 rs.
z „„ nr»»‘h £raw.id1*' i zasady kroju i nauczywszy się robić formy stanika

Uelen^tt. ? ,Z ’“ lodz*ł do zastosowania teorji na praktyce, to jest poruczają się 
tu łatwiejsze roboty z materiału Zakłada, przechodząc stopniowo do coraz trudniejszych. 
IlU/nno Lekcjo strojów i kapeluszy 2 godz. dziennie, 10 rs. miesięcznie.
“dyd. Lekcje robienia krawatów męskich, 10 rs. kurs.

Z właścicielką Zakładu Mar ją D cutback*, widzieć się można codzień od g. 
11—3. — Marszałkowska M 32.

Osoby przyjezdne z prowincji, mogą mieć przy Zakładzie przyzwoite utrzymanie. 2346R

W Perfumerji Aleksandra Kocha
KRAKOWSKIE-PRZEDMIEŚCIE M 83.

urządzony został Główny Siki ad na Warszawę następujących 
Kosmetyków przez perfumera A. Kng-lmida w Petersburgu. 
Ręclniki Spermacetowe 1 tuzin k. 60, z przesyłką k. 80.—Środek ten wygubia 

piegi, opaleniznę, węgry i żółte plamy. Twarz nabiera białości i delikatności, 
oraz nadaje cerze świeżej młodości.—’Uważać należy na podpis Knglunda, ezer- 
wonym atramentem napisany dla odróżnienia od fałszowanych.

Krem Brzozowy. 1 słoik rs. 1, z'przesyłką rs. 1 k. 40. Jest środkiem usuwającym pie­
gi, zmarszczki, opierzchnięeie skóry, wyrzuty, plamy żółte i czerwone, wygładza- 
jąc, wybielając i wydelikatniając twarz, której nadaje młodocianą świeżość.

Emulsja Brzozowa, flaszka rs. 1 k. 25, z przesyłką rs. 1 k. 60. Osoby, które u- 
zywał v Balsam Brzozowy, znajdą w Emulsji Brzozowej, jeszcze skuteczniejsze 
czynniki do wypiększenia twarzy. Kosmetyk ten posiada dobroczynne własno­
ści odświeżania i wybielenia twarzy, ramion i szyi, wygładza zmarszczki dołki 
po ospie; niszczy piegi, plamy żółte i czerwone, opaleniznę i opierzchnięeie 
Twarz nabiera delikatności,białości i młodocianej świeżości. Środek ten prze­
wyższa swemi zaletami wszystkie podobne mu preparaty. 87

Powyższe preparaty są do nabycia we wszystkich handlach perfumowych i w a- 
ptekach w Państwie Rossyjskiem. W Warszawie także u Leona & O. Nowo-Senatorska

1
Do statystyki wynalazków i odkryć naszego wieku cudów 

długą i mozolną pracą, progresem  tegoezesnej ehemji przyłą­
czył się jeszcze jeden wynalazek, jest nim ł

Balsam Colorado, 
zdumiewającym czynnikiem, trudnym do uwierzenia, wło- 

wypłowiałym, utrącającym barwę z jakichkolwiek- 
przyczyn w jedni}, noc, lub w kilkanaście dni, stosownie do 

przepisu użycia, wraca naturalny kolor i połysk życia, łupież 
wyniszcza od pierwszego użycia, wstrzymuje wypadanie włosów, 
nadając im możność kompletnego odrodzenia. Nadmienia się, że 
Balsam Colorado nie jest żadną tarbą, ani wodą i nie ma nic 
wspólnego z podobnemi tysiącznemi środkami, zaehwulanemi przez 
udząee pochwały. — Dostać można; w Perfumerji a_ la Renais- 
<nnce, (Dobrzańskiego), Nowy-Swiat 41; u Kocha, Krakowskie- 
Przedmieście 83; u Leona, Nowo-Senatorska 4; i u Lipinka, Wierz­
bowa, róg Niecałej.—Cena rs. 3 k. 50. z przesyłką rs. 4 k. 50.

Przy PERFUMERJI Renaissance, dla publicznej 
dogodności urządzoną, została FB¥ZJERKIA 
i męzka. 2042

Magistrat miasta Warszawy.
ę Dnia 7 (19) Września r. b., o godzinie 12-tej w południe, odbędzie się w sali li- 
rtacyjnej Magistratu m. Warszawy licytacja in plus przez opieczętowane deklaracje na 

Czną dzierżawę od dnia 26 Września (8 Października) 1883 r., do takiejże daty 1884 r., 
P°eesji X 1171 w Warszawie, od rs. 1045 rocznie.

Mający zamiar ubiegania się o takową dzierżą w ę złoży w czasie i miej- 
,u wyżej oznaczonym, na ręce p. o. Prezydenta Miasta opieczętowaną deklarację na- 

'***ł 11,1 papierze stemplowym, ceny kop. 60, podług wzoru niżej zamieszczonego, wraz 
I kwitem Kasy miasta Warszawy, na złożone w tejże Kasie vadium, w ilości rs. 105 
- Da koszta ogłoszenia rs. 40, które nie utrzymującemu się przy licytacji zaraz zwró- 
'®ne będą.

warunki są do przejrzenia w Wydziale Administracyjnym Magistratu, każdodziennie, 
"jąwszy dni świątecznych.

Wzór do d-elcla-ra-cS i:
i podają niniejszą deklarację, mocą której podej- 

n 26 Września (8 Października) 1883 r., do ta-
F skutek ogłoszenia z dnia ...... i

kie f wy<Dierżawić na rok jeden, od dnia 26 Września (8 Października) 1883 r., do ta- 
,. y ru Posesję M 1171 w Warszawie, ze sumę rs. N. N. kop. N. N. rocznie (wy- 
‘Rerami), poddając się wszelkim obowiązkom i zastrzeżeniom w warunkach licytacyjnych 

^mieszczonym.
“ złożone w Kasie m. Warszawy vadium w ilości rs. 105 i na koszta ogłoszę- 

*0? przy niniejszem załączam.
Stałe moje zamieszkanie jest w N. N., (wypisać miejsce zamieszkania). 

Piaałem dnia H. N., (wypisać dzień, miesiąc i rok).
Podpisać wyraźnie imię i nazwisko.

ZACHWYT CAŁEGO ŚWIATA.
Uniwersalny Środek Odradzania Włosów 

Pani S. A. ALLEN.
JEST NAJWYŻSZĄ DOSKONAŁOŚCIĄ, 

powraea bowiem włosom siwym i zupełnie białym dawną 
barwę, połysk i wdzięk młodości. Obudzą życie i siłę 
porostu włosów. Łupież znika. Nieporównany ten pre- 
patat posiada przyjemny zapach.

Fabryka.—92. Bul.MS.wa»to|<ol»kiw Paryżu, oraz w LONDYNIE i NEW YORK t». 
jjF' Dostać można we wszystkich salonach fryzjerskich, w perfumeijach i aptekach.

KWIAT BUKIETU WESELNEGO.
WDZIĘK CERY.

ŚWIEŻOŚĆ I MŁODOŚĆ.
Jedna próba przekonać może wszystkie Damy o wyższości tego środka nad wszelkiemi 

pudrami suchemi i w płynie. Za pierwszem użyciem, kwiat bukietu weselnego nadaje 
twarzy, szyi, ramionom i rękom, białość i gładkość alabastrową, świeżość i miękkość 
łącząc z sobą zapach róży.—Znika opalenizna, piegi, wszelkie plamy i wyrzuty na ciele 

Fabryka—92, Bulwar Sewastopolski w Paryżu, oraz w LONDYNIE i NEW YOJłKU.
Dostać można we wszystkich salonach fryzjerskich, w perfumerjach i aptekacu.

Główny Skład w Warszawie u Aleksandra Kocha Krakowskie-Przedmicście Nt 83 
Za wodę pani Allen rs. 3 kop; 75; za Kwiat bukietu weselnego rs. 2 kop. 25; ż prze­

syłką pocztą 50 kop. drożej. —68—

ZAWIADOMIENIE.
Niniejszem mam honor zawiadomić Sz. Publi- | 

ezność, że po śmierci męża mego ś. p. Jana Bern- 
hard, Patentowaną Fabrykę Gorsetów egzystującą b» 
od lat kilkudziesięciu przy ulicy Miodowej Nr 2, H 
drugie wejście od ulicy Podwal (pałac dawniej Dy- K 
zmańskich), prowadzić będę nadal pod tąż samą fir- I

mą. i w tymże miejscu. Spodziewam się że Szanowna Publiczność j 
raczy łaskawie zaszczycać swemi względami i zaufaniem, a z mej 1 
strony dołożę wszelkich starań, ażeby godnie odpowiedzieć Jej D 
zaufaniu. 2179

Fryderyka Bernhard. |
Przygotowanie i sprzedaż niżej wymienionego środka, jako nie zawierająeege w swym

składzie części szkodliwych dla zdrowia, dozwolone na ogólnych zasadach handlu.

To ogłoszenie chętnie przyjmą Panie, opróez przyjęcia jednak, potrze­
ba załączony przepis odczytywać codziennie.

Zdrowiu, czystości i świeżości cery pomagać, jest potrzebą konieczną 
miła, środek ten jedyny w dwiecie, niszczy bezpowrotnie wweBrie 

Plamy, Liszaje, Węgry, Opaleniznę, a nawet Piegi poełngnje dla obojga pM bez 
różnicy wieku i prędzej czy później znajdzie się w rękach wszystkieh, dbających o zdro­
wotność. piękność i świeżość oblicza. — Sprzedaż w Warszawie, w Składzie galanteryjnym 
E. Rudzińskiej, ulica Rymarska M 5 i Juljusza Gldck, Płac św. Aleksandra Hr 12.

3177 Van der Turawa.

napój bardzo przyjemnego smaku, nieoceniony w chorobach, gdzie odżywianie sta­
nowi główny warunek powrotu do zdrowia. Z powodu olbrzymiej zawartości części 
białko wych, Kefir bezwarunkowo przewyższa Kumys swojern działaniem i jest naj­
lepszym środkiem dyretycznym w chorobach płuc, katarach żołądka i ki­
szek, niedokrwistości, błędnicy, skrofułach i L p.

Waga ciała przy użyciu Kefiru szybko się podnosi.
Kenr pije się metodycznie zaczynając od 1 szklaneczki dziennie, stopniowo po­

większając dozę do 2 a najwyżej 3 butelek dziennie.
Cena butelki zawierającej 3 szklaneczki 25 kop., btorącym abonament' na 60 

butelek rs. 12.
Składy Kefiru znajdują się w Aptekach up. Barcza, Ziemińskiego, Turskiego, 

Wójcickiego, oraz w zakładach mlecznych p. Boguckiego, Chmielna M4 i Długa 32.
Skład główny w Aptece Popiela i Wilczyńskiego, Aleje Jerozolimskie Ja 7.

1965 Dr W. Wyszyński. |

Magistrat miasta Warszawy.
Dnia 5(17) Września r. b„ o g. 11 pół rano, odbędzie się w *•?'{_. 1,c^e^noświe<le ■ 

stratu miasta Warszawy, licytacja in minus, przez opieczętowane de-l-ira j 
nie 138 latarń miejskioh'nafta. w r. 1884 i 1885 od rs. 31 k. 50 r0®z^.iejzasie i miejseu wv-

Mający zamiar ubiegania saj o takowe przedsiębiorstwo. „,-aeję napisaną na pa- 
żej oznaczonym na ręce p. o. Prcaydenta Miasta. .,U,,.ecz,‘f?I'uzrzbn<-!ro. w aż z kwitem Kassy 
pierze stemplowym, ceny kop. 60, podług wzoru niżej ,s. 445 i u» koszta oglosze-
miasta Warszawv. za złożone w tejże Kass‘« .‘.‘J.lt z«raz zwrócone będą. . 
uia rs. 40, które'nie utrzymującemu się )”?>'. )lcZ|.nuilstr»eyjuym Magianatu, kizdodziennie

Warunki są do przejrzenia w Wydziale a 

wyjąwszy dni świątecznych. «1rlara,Ci 12

NA/  podoję niniejszą deklarację, mocą której podej.
W skutek mióiskich naftą w r, 1884 i 188> po cenie . . . rs., za la-

muję si§ °^w*eC nisftć literami)* poddając się wszelkim obowiązkom i zastrzeżeniom w wa- 
tarnię v'jny5‘ zamieszczenym.
runkachgolone w K.tssie m. Warszawy vadium w ilości rs. 445 i na koszta otrło 

k. w przy niniejszem załączam.
szenią r moje zamleszkanie jest w N. N. (wypisać miejsca zamieszkania).

Pisałem dnia N. N. (wypisać dzień, miesiąc i rok).
Podpisać wyraźnie imię i nazwisko.
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W d. 1-m Września b. r., polując w bliz* 
kości willi p. Andriollego, położonej przy st. 
Otwock, d. ż. N., zaginął mi pugilares za­
wierający gotowizną rs. 62 k. 50, sola we­
ksel na 150 rs. i rewers na 200 rs. Znalazca 
lub przywłaszczyeiel raczy takowy zwrócić do 
zawiadowcy' st. Otwock, za wynagrodzeniem 
rs. 30. Co do wekslu i rewersu poczynione są 
prawne kroki, ograniczające korzystanie z ta­
kowych.—Ł. W.3565

I
W przejeździe 
przez Warszawę 
zamierzam sprzedawać oryginal­
ne ANTYKI, oraz rozmaite tkaniny 
z sierści wielbłądziej rozmaitych wzo­
rów i kolorów trwałych, nie płowieją­
cych i aksamity: Kobierce różnej 
wielkości, od 5 i mniej arszynów i wzo- 
|H rów; Chodniki po 20 arsz. długości; 
® Pokrycia na stoły, poduszki, o- 
Rj pony, oraz materje jedwabne na 

■ suknie. Nabywam starożytną monetę 
Ra srebrną i złotą, oraz złoto i srebro 
ul na szmelc. Pobyt mój w Warszawie o- 
gg graniczy się do 10 dni; upraszam prze­
łaj to Sz. Publikę, pragnącą nabywać lub 
w| sprzedać rzeczone przedmioty, ażeby 

zechciała zgłosić się do Hotelu Pa- 
n ryzkiego do M 54. przy ul. Bielań- 
■ skiej, od 8 rano do 2 po poł. i od 4 

do 7 wiecz.—Poddany perski 2360R

Mamet Amen

Ostrzeżenie.
D. 2 b. m., we wsi Długosiodle, gub. Łom­

żyńskiej, skradzione zostały Listy Likwida­
cyjne wraz z kuponami, następujące numera: 
N 7200. 9153, 24966, 29590, 39977, 40573, 
6/250 119411, 21455, 97023, 119352, 41623, 
5/100, uprasza się pp. Bankierów o zwróce­
nie uwagi na powyższe numera. 3563

tajono w Biuro Nauczyeielstie 
Anny Damerau, Krakowskie-Przed* 

mieście Ni 36, wprost Saskiego placu, 
ma do umieszczenia Guwernerów i Nau­
czycieli obojga płci, tak krajowców, jak i 
zagranicznych. Eony różnych narodowości, 
Korepetytorów i Oficjalistów prywa­
tnych. 3525

Edukacja prywatna panien
z zapewnieniem najtroskliwszej opieki i ko­
rzyści w naukach. Szumowska, ul. Długa 
)fe 10, lewa duża oficyna.3520

egzystujący lat 80, z bardzo dobrem powo­
dzeniem, urządzony kompletnie, komorne ta­
nie. Wiadomość na miejscu. Tamże potrze­
bna sklepowa obznajmiona z tymże fachem i 
z dobremi świadectwami. 3559

Hotel Rzymski w Częstochowie 
nowo-odrestaurowany i zaopatrzony w wszel­
kie wygody i potrzeby, poleca się Szanownej 
Publiczności.—Tenże, sam Hotel z powodu in­
teresów familijnych jest do odstąpienia. Wia­
domość na miejscu u właścicielki lub w War­
szawie na Chmielnej As 45. mieszk. 10. 3553

APTEKA
w m. Błaszkach, gub. Kaliskiej, do sprzeda­
nia, o warunkach dowiedzieć się można na 
miejscu u właściciela Apteki b. Adwokata 
J. Błeszyńskiego. 3556

Dla PP. Kupców!
Osoba młoda, posiadająca obce języki i po­

ręczenia osób odpowiedzialnych, poszukuje 
miejsca Kasjerki lub Dysponentki wię­
kszego magazynu, może również podjąć się 
hurtowego zakupu towarów dla pp. Kupców 
do Cesarstwa lub Królestwa. ma>ąc prak­
tykę w tym kierunku.—Wiadomość w Biurze 
Ogłoszeń pp. Rajehmana & Frendlera, Se­
natorska Ń 18. 2383—R

M E B Ti F, (magazyny).
Dzięgielewski J., Swiętokrzyzka8, zakłady 

stolarskie, tapieerskiei roboty dekoracyjne- 
Fitzke Wilhelm, Nowy-Swiat 30. 
Frumkin Bcia, Rybaki 10. na i większy wybór 

wszelkichłóżek żelaznych, kołysek, me­
bli ogrodowych itp.. po cenach nizkioh.

Globus P., Bielańska 5.
MursztynA. r, Bielańskiej 8, noweużyw. dek.
Otwżnowski T., Nowy-Swiat 38. Zakłady 

stolarskie, tapieerskia i dekoracyjna, 
eraz meble gotowe.

Fiechowski i S-ka, Marszalk.60, róg Placu 
Zielonego, meble nowe i używane, dekoracja.

RahongK..N.Świat60,nowe,uż.dekor.eg.l845. 
Tarnowski J. i Ska Królewska 23, mebla 

wszelkiego rodzaju po cenach zniżonych.
Załęski i Ska, Marszał. 63, mebla i rob. denar.

MUSZTARDA (fabryki).
Arfhnr & Co., fabryka parowa, Leszno 4. 
Szweitzer A.,parowa fabryka, Królewska 10. 
NACZYNIA KUCHENNE i GOSPODARSKIE.
Bernstein A., Graniczna9, mebleżelazna. 

NICI i NORYMBERSZCZYZNA.
FrybesF.,Żabia4,sklep.10, galanter. iguzikL 
Hackenberg&Legotke, wprostReformatów 
Ludwig A.,Senatorska 496, obok Penkali. 
Klink A., Żabia 4, galanterja i guziki.
Rotter F. &Co.,Żabia7, Pończochy i koronki.
Schiwuj H.,N.-Swiat51, włóczki, rob. kanw. 

OBUWIE DAMSKIE (fabryki).
Elechschmidt Stanisław. Obuwia dam­

skie, Nowy-Swiat 58 i Czysta 2. 
OGŁOSZENIA DO DZIENNIKÓW.

Rajchman i Frcndler, Senatorska 11
OPTYCY.

Berent i Plewiński, Krak.-Przedm. 65.
Gerlach G. dawn.Krak-Przedm.terazCzystai

PIECE (fabryki).
Stalewscy A. E. (dawniej), Tamka!?. 

PIECE ZAGRANICZNE.
Cohn & Leichientritt, Orla7, kominki, majo- 

liki, posadzki z terakoty, rury gliniane. 
PIÓRA STRUSIE (fabryki).

GliwicF.,Senatorska20,i tantaz., cenynizkie. 
Sachs Emanuel, pierwsza warszawska fa­

bryka, Tłoinackie9,1-sze piętro. 
PISMA PERJODYCZNE (redakcje).

Słownik geograficzny, Długa. 47.
Rola, wydawca J.Jeleński, Nowy-Swiat 1. 

PŁÓTNA i BIELIZNA (magazyny).
Gałkowski L., Marszał k.,59a, róg Święto krz-

udająca się do miast Rossji w interesach 
handlowych, mająca tamże stosunki, przytem 
mogąca zapewnić kaucję do wysokości pięciu 
tysięcy rubli; może przyjąć w komis sprzedaż 
towarów lub ułatwić inne" interesa zi umó- 
wionem wynagrodzeniem. Wiadomość proszę 
zostawić w Kantorze Kurjera pod lit. J. M.

Umiejącego samoistnie założyć park i ogród 
owocowy i warzywny, poszukuje się zaraz 
lub od św. Michała. 300 rs. honorarjum i cał­
kowite utrzymanie, wymagane dobre świade­
ctwa. Oferty adresować: Paweł Jagmin, gub. 
Grodzieńska, przez Kobryń. w Dywinie. 3542

Do rozszerzenia fabryki istniejącej 
już od kilku lat w ni. tutejszem, dającej 50% 
dochodu, poszukuje się

W spólnika
z kapitałem rs. 5,000.

Wiadomość w Biurze Ogłoszeń pp. Rajehmana 
dc Freudlera. Senatorska N 18. 2391—R

PROŚBY ! 
do wszystkich władz redaguje Biuro Radcy Ho- 
norowego Burby. Królewska 21, wprost ogrodu.

HERBATA /(składy). 
Wilenkin L., Królewska 10, obok Giełdy.

JUBILERZY.
Arszagi Józef et Co., Wierzbowa 612(n.l.) 
Grodzicki Wacław, Krak.-PrzedmiescieuL 
Kalhorn A., Krakowskie-Przedmieście  .77. 
Korngold Nąftal, Nalewki 10.
Radke G. & Żelisławski A., Miodowa-. 
Uosenband Stanisław, Nalewkill

KANTORY WEKSLU.
Neumark Gabrj el, Miodo wa3.

KAPELUSZE (fabryki). 
Leonard, Miodowa 11, wyr. kraj. Cenynizkie. 
Młodkowski Jan,Elektoralna21,zagr. ikraf. 
Truchliński W., Marszałk. 65, kapel, i czapki 
WeigtT.,Krak.-Przedm., róg Królewskiej wy­

borowe kapelusze krajowe i zagraniczna. 
WeigtT., ulica Długa, róg Miodowej, najtań­

sze i najlepsze kapelusze krajowe.
KAPELUSZE SŁOMKOWE (fabryki). 

Dubrowitz Max, Świętej erska30.

KSIĘGARNIE i SKŁADY NUT. 
Gebethner & Wolff, Krak.-Przedm. 15. 
Orgelbrand Maur.,N-Swiat67, Senators.22. 
Sennewald Gustaw, Miodowa 4.

KSIĘGI HANDLOWE (fabryki). 
Bock Artur, Warszawska fabryka ksiąg 

handlowych. Bednarska8.
Haempel & Ehrling, Rymarska 8. 
Kreusch Wilhelm, Żabia 4, główny skład, 

ksiąg buchalteryjnych, istniejący odl828r.
Winkler M., Tłomackie9, księgi naudlowa.

LAKIERY' i FARBY OLEJNE (fabryki). 
Karpiński i Leppert, Elektoralna 33.

LECZNICE DLA ZWIERZĄT. 
Sienna6a. Porady od8 do 10% r. iod2—ópopoŁ

LITOGRAFJE.
Bukaty iSka.lit.pośpieszna, Swiętojerskal2a 
Kohn Henryk, litogr. artyst., Elektoralna3.

MASZYNY i ODLEWY (fabryki).
Berent T. & Adolph J., Wronia33, Maszyny, 

osie, sikawki, pompy, zaluzje (okiennice). 
Friedl, Werner i Lion, Wronia 34, Zakłady 

mechanicz. Kotlarnia miedź. iżelaz. Odlewnia. 
Gerlach & Co., Srebrna 8, maszyny pomocni­

cze dla fabryk i rzemiosł.
MATERJAŁY PIŚMIENNE.

Bazar szkolny, Krakowskie-Przedmieście 
36,1-e piętro w prawej oficynie.

PIES
D. 1 b. m., ze st. dr. Terespol., na Pradze zbiegł 
przywieziony pies, wyżeł, biały,'czarno nakra- 
piany, na grzbiecie przy ogonie łata czarna, 
głowa i uszy z obu stron czarne, podpalane, 
nad oczami żółte centki, jedno ucho na brze­
gu wyszczerbione, wabi się Karo. Odprowa­
dzający na Oboźną Ni 4. do p. Wyleżyńskiej 
otrzyma 5 rs. Zatrzymanie psa, grozi odpo­
wiedzialnością sądową. 3566

Kur jera T7arszau,«iz«ło^PlacTeatralny nr 473c (nowy 5). jI.03BO.ieHO Uensypop. — BapinąBa 24 AcryaTB (5 Cen-raCpg) 1883 r.
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I
 Zawiadomienie, i

SKŁAD

Masełka z Piekar I 
znajdujący się dotychczas przy ulicy ja 
Śliskiej u p. Wyleżyńskiego, przenie- || 

siony został do handlu

Braci WRÓBEL I
Zaopatrujący się dotychczas w to gu 

masło u p. Wyleżyńskiego, raczą zgła- 
szać się obecnie do powyższego han- B 
dlu, gdzie tak hurtowo dla handli, cu- HI 
kierni i restauracyj, jak i detalicznie ■ 
sprzedawane będzie. 2397 1

Nagrody rs. 3.
D.4b. m., została w tramwaju, teczka skórzana 
z papierami. Znalazca przy zwrocie papie­
rów Karpińskiemu, Nowy-Świat N 24, otrzy­
ma powyższą nagrodę. 3574

R.,Krak-Przedtn. 15,dom Potock 
Jozef 1 Ska, Elektęral.5. Cenniki wyaełs grad# 
Straus L., Nowy-Świat 43, pościM gotowa 

POŃCZOSZNICZE WYROBY (fabryki). 
Haehle Gustaw Świętokrzyska IL 

POŚCIEL GOTOWA. 
Chełstowski J., Czysta, hotel Europejski 
Jaworski Jan, Nowy-Świat 67. 

POWOZÓW (fabryki). 
Berger Karol, Leszno 3, wprost iłymaralHeł 
Loretz F., Leszno 24. *

POWOZÓW NAJEM. 
Dąbrowski Ignacy. Chmielna kj 
Hegner J.,Nowy-Swiat51,dotnh..Stalinicr;rf Hotel Europejski, Krak.-Pnium^U. 
Hotel Faryzkl, Bielańska 9.

RESTAURACJI.’. 
Herkulanum, Krak.-PrzednL, róg Bednan> Snowacki Stanisław, Długa 17 13ra*
Tomasz Kosiński, (pierwszorzędna) gsbinstl 

z fortepianami, hotel AngieAikL ł

SZKŁO, PORCELANA, FAJ.UA 
Chwastkiewicz F„ Miodowa 1. 
Madenberg B. Przejazdy nacz. taieh. Bmw 
Małczanow Michał, Zimna 5, kryszt szkt£

Słciuiiuar A^rog Senatorskiej i Biciaasxi^j. 
SZU W A K S EJ (fabryki).

Gliński S., szuwaks, atrament, N.-Gwint 37 - 
TABACZNE WYROBY (składy).

GrecznyS., skład hurt, detal Nowy-$wiatłl 
Podyiuowski Sł.» skład hurt. Nalewki IX *

WINA (składy hurtowe).
Dobry cz S.&C.,doetdw. JCK.1I., egz. od 1704 

WINA KRYMSKIE i KAUKAZKIX

Ziuąioow J. Senatorska 25.
Z A P A Ł K L 

Bieńkowski T., główna sprzedaż zapałek
A Nowakowski i Syn, Bielańska 3. 

ZEGARMISTRZE.
Gołembiowski J„ zeg. fach. Bielańska t 
Zawistowski K., Wierzbowa, gmaok teatro.

ZNAKI METALOWE i PISANE (fabryki). 
Bitschan P., Długa 47, i aparaty kosuielna 
Poznański Józef, Długa 41..

ŻELAZNE MÓYROBY (skłndy). 
Straus A., Długa 39, filjaMarszaikowskSiSo*

A P T E K L
Bukaty B. dzierż. Sołtykiewicza. GranicznalO. 
Ekerkunst Leszno, fabr. wód min. sztucznych. 
Karpiński W. Elektoralna35.
KucharzewskiH.gł.skł.wódmin.Senator.lL 
Szteyner F., apteka dworu J. C. K. M-,

Krakowskie-Przedmieście 63.
Wenda iWiorogórski, Krak.-Przedm.47.
APTECZNE MATERJAŁY iSKŁADY FARB. 
Lipiec M., Graniczna 14.

ARTYSTYCZNE ZAKŁADY.
Gorzelewski.Mazowieckallmalarniaporeel.

BŁAWATNE TOWARY.
Briiner Ludwik Żel. Brama przy ogr. Saskim2. 
JarzębskiL., Nowy-Świat 57. Towary tanie. 
Rosenberg Żabia, wpr.br. ogr .Sask.sklep NA 
fizyszkaiSka. Żel.Brama, przy ogr.Saskimi

BROŃ i PATRONY.
BekfeerK.&J.,fabr. isk Jad hurt, (znaczny rab. 

hurt.) i detaliczny. Krak.-Przedmieście 38.
Ziegler Robert, fabr. iskład,największy wy­

bór. Znaczny rabat hurtowy. Długa 29.
CUKIERNIE.

KwiecińskiE.Leszno28, wars.fabr. czekolady 
CZYTELNIE.

Jeleński J. Nowy-Świat 4. Bielańska 9. 
Kulikow ska Kasylda, Elektoralna 7.

DENTYŚCI.
KeumarkH. Niecała 4(i Wierzbowa3. 

eumarkM. Tłomackie9,dawn. domRoezlera
GALANTERJA.

Blumenberg, d.W ernic, Kr.Prz.85,d.Rezlera. 
StrausA., Marszałk.50a, zabawki ifajerwerki. 
Worunau L. Wierzbowa 3, Miodowa 1.

GILZY (fabryki).
C żarów et Co., Chmielna 4, wprost Belle-Vue.

GORSETY (fabryki).
Haehle Gustaw, skład gorsetów parys., try- 

kotarzy i tiurniur, Świętokrzyska 1L
Marie, fabryka gorsetów, Niecała 1.
Kleiner Wilhelm, naj większa parowa fabry­

ka gorsetów. Świętokrzyska 24.

HAFTY SZWAJCARSKIE.
Cćr®kiA.,Elektoralna25, koronki, bawełny do 

tŁUji znaczeń, sprzedaż hurt, i detaliczna.

Lekcje Tańców
rozpoczynam dnia 8 Września r. b. Zapis 
zaś na wszystkie oddziały kursu, rozpoczął 
się z dniem 15 Sierpnia. — Nowo-zapisująee 
się osoby, winny mieć rekomendacje oprócz 
Studentów Uniwersytetu i Uczniów Gimna­
zjum, od których nie wymaga sie takowej.

3555 Nauczyciel Tańca. W. jPorzyclti.
W dominium Zaborowie pod Warszawą, 

mil 2’/a za wolskiemi rogatkami, z powodu 
zmiany gospodarstwa na nabiałowe, 

cale stado owiec
około szt. 500 lub częściowo, poprawnego gatun­
ku negretti do sprzedania. Wiadomość na miej­
scu, lub Miodowa Ni 8, piętro II. 3551

Do sprzedaaia za umiarkowaną cenę

Majątek ziemski 
położony o 3 wiorsty od miasta Pilicy, 
wiorst od kolei Iwangrodzko-Dąbrowskiej. 17
wiorst od kolei Warsz.-Wied., wraz z inwen­
tarzem żywym i martwym, oraz całeini tego- 
rocznemi zbiorami. Rozległość wiók 26, w tern 
9 włók ornego gruntu, reszta lasy. Wiado­
mość u właściciela pod adresem: Zarząd dóbr 
Ojcowa w Krakowie, hotel Lwowski. 3550

Przy ulicy Freta N> 35, jest do odstąpienia


